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Warszawa, jak wiadomo, jest 
stolicą naszego kraju i ma po­
noć najwięcej placówek kult-u­
ralnych. Kina, teatry, Pal;;.c Kul­
tury, Klub Dziennikarzy itp. Na­
wet czasopisma kulturalne są 
tam drukowane! 

Ale co z tego, kiedy przy­
jezdny do żadnej z takich pla­
cówek kulturalnych trafić nie 
może i musi biedaczysko Iść dv 
osławionej „Polonii", gdzie cze­
kają nań biało nakryte stoły, a 
na nich sztućce, c2iyste szkla­
neczki i troskliwie poustawiane 
butelki oranżady. Pny &ąsied­
nich stolikach słynne „polo:ili­
s1iki" czyhają na „jelenia" i w 
przystępie szczerości zwierzają 
się, że za dnia są :porządne, a 
pótnym wieczorem dorr.biają 
sobie „na boku". (,,Na boku" to 
przenośnia, aby nie gorszyć ma­
luczkich). 

Że co? Że jestem trywialny? 
Że .pojechałem do Warszawy, na 
jeden dzień i wszystko, co zau­
wi;żyłem, to nocne życie w „Po-
lonii"? 

Bardzo proszę ,,bez nerw", 
jakby powiedział pan Teo• Pie­
cyk. Nie mam najmniejszeg<? za­
miaru sZJkalować stolicy. A:.le z 
.drugiej s-trony krew si-: we 
mnie buTZy, gdy czytam niektó­
re „odk,rywcze" reportaże o 
Legnky. 

VNI 

nad statystykami ! s_prawozda­
nlarni, by wreszcie zawędrowa.! 
do „Piasta" gdzie przy stoliku 
„troskliwie I\akrytym" t zaczął 
oddawać się kontemplac1i życia 
kulturalnego Legnicy w towa· 
rzystwie dwóch mitycznych 
,,młodych inżynierów" z Lubi­
na i retuszerki, która jest „tro­
chę prostytutką" ... 

Ubolewa p. Rud:nioki nad owy­
mi inżyn'ierami, którzy nie mo• 
gli odnaleźć żadnego z legnic­
kich klubów, w których zresz­
tą, cytuję, ,,czuHby się obco". 

Dziwni są ci „dwaj młodzi 
inżynierowie,'.', ludzie bądź �o 
bądź o umysłach otwartych, ze 
tak trudno im odJ1aJeżć choćby 
Klub Inteligencji w MDK,. czy 
bliższy im może Klub H•itnika, 
a bez przeszkód trafiają do „Pia­
sta". No cóż, ,.Piast" leży tuż 
naprzeciw dworca, a do MDK 
trzeba jechać tramwajem aż dwa 
czy nawet trzy przystanki! 

fE:5) a „ a (l a 
oor-D��CO<e 
zaprezentowały legniczanom m. 
in. 1,Froces w Salern" Artura 
Millera i „Smierć guoer;n:.tora'.' 
Leona Kruczkowskiego. Lączn ie 
spe.ktakle „Rozmaitości" obej­
rzi.lo cztery tysiące widzów! 

Występy Zes,polu Pieśni 
Tańca Spółdzielczości Pracy z 
Wrocławia na wolnym powJetrzu 
zgrorpadzi!y dwadzieśda tysięcy 
osób. 

Miała wystąpić Operetka Dol­
nośląska, Nie wyst�pi!a. Zdołano 
sprzedać tylko sto biletów ... • 

Więc jak to jest z tą „tea­
tralnością" legniczan? Na po­
ważne przedstawienia idą, a do 
Operetki n-ie chcą? Coś tu si� 
nie zgadza. 

, 

Podobno legniczanie nie lubią 
teafrul Obawiam srę, że lubią, 
ale• chcieliby mleć urawdziwy 
teat>r. Może są odstraszeni c-31«­
wionym „Artosem", a później 
,.Estradą". ,.Dni Legnicy" pdka­
zaly jednak, że dobre przedsta-

• wienia. oglądane są chętnie. I to 
przemówić powinJ10 w przy­
szłości za utworzeniem w Leg­
nky stałego teatr.u. 

Wystawy. Było ich ki!k&. 
Właściwie, według tego, co pi­
sze .p. Rudnicki, legniczanie rów­
nież nie pC'winni ich oglądać. 
A jednak oglądali! Skromnie li­
cząc obejrzało je dziesięć tysię­
cy osób. 

(Dokończenie na str. 5) 
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17 łat temu· Manifest Lipcowy 
Polskiego Komitetu Wyzwolenia 
Narodowego nakreśl-i! nowe gi·a· 
nice Polski, wezwał do p·rzylJ!ró­
cenia naszego histerycznego sta­
nu posi,ad,ania ,u, za.chodzie. Trze 
ba było jeszcze blisko roku 
krwa-wych zmagań z dOgorywa­
ją.cym faszyzmem niemiec-kim, 
czanim wyzwolone przez 1·a.dziec • 
kiego i polskiego żołnierza iiemie 
PiaS'tów nad Odrą i Nysa, Łu­
ży.oką mogli wziąć w posi.adanie 
ich prawowici gospodarze - ro­
botnicy• i chłopi polscy. Z tą 
chwUą rozpo,CZ(łł się szybki a­
wam; gospodarczy tych ziem. 

Awansowi temu sprzyjal już 
sam fakt przywrócenia jedności 
politycznej z resztą kraju. Nie 
byłby on jedn.a,k możliwy bez 
wielkiego przełomu, jaki zapo• 
cz4tkowal Manifest Upc�•xy w 
d·ziedzinie politycznych, społecz­
nych i gospodarczych .stosun­
ków w Pols-ce. Dopiero pr.,eję­
cie władzy przez lud priłcującu 
miast i wsi, przeprowadzenie 
reformy rolnej i nac,ana!iZacja 
przemysłu, wst4pienie na d1·ogę 
budownictwa socjalistycznego -
stworzyły przesłanki pełnego 
wylvOrzystania przebogatych re­
zerw jaioie kryje w sobie nad­
odrzańska ziemia. 

Pomyślmy tylko - czy kt,,kol­
wiek z nas może wyobrazić so­
bie przedsięwzięcia oo skalę Tu­
Toszowa czy Lubina w u:arun­
kach międzywojennej, kapitali­
stycznej gospodarki? Fiasko - o 
ileż skromniejszego - COP mó­
wi samo za siebie. 

Czy moglibyśmy te ziemie spo­
kojnie zagospod,arować, gdyby 
nie fakt, i:e gwarantem ich gra­
ni� jest cały obóz socja!isv,1czny 
z potężnym Związkiem Radziec­
kim n.a czele? A przecież to Ma­
nifest Lipcowy zerwał ze zgubną 
orientacj4 polskiej polityki mię­
dzynarod,owej na imperialistycz­
ne potęgi zachodnie, ws kazuj4� 
jaJko jej główną wytyczną - in­
ternacjonalizm proletariac�i. 

W wyborach 16 kwietnw na­
ród Polski • jeszcze raz opowie­
dział się za Frontem Jedności 
Narodu, za dalszym szybkim roz-
wojem Polski - za ideami Ma­
nifestu Lipcowego. 

Ot, dla przykładu, sympatycz­
ny skądinąd tygodnik „ZA I 
PRZECIW" przyniósł dnib. 25 
czerwca br. reportaż pt. ,,Miedź 
I miedziaki'' który wyszed1' spod 
znakomitego pióra p. Bohdana 
Rudnidifiego. Reportaż ten insy­
nuuje, że w Le�icy nic się nie 
dzieje, że dla przyjezdnego, nie 
mówiąc już o tubylcach, jedyną 
rozrywkę stano,wi „Piast" lub 
„Polonia", gdzie... dzieje się 
właśnie tak, jak to opisałem po­
wyżej. Użyłem bowiem prawie 
,,toczka w toczkę" słów p„ Rud­
nickiego, podkładając tylko War­
szawę w miejsce Legnicy. U -
czyniłem to zaś dlatego, aby u­
dowodnić, że w ten sposób moż­
na nąpisać o dowolnie wybra­
nym m)eśde ... 

Nie wnikajmy . wszakże w � 
detale. Nie ;znaleźli 'żadnego 2 
klubów bóg z nimi. Zastanawia 
mnie j�dnak, skąd u p. Rudnic­
kiego, przepowiednia, że cwlt­
by' się tam obco? W kawir,mi 
MOK podąją pie:i;lą kawę� tele­
wizor udostępniony Jest nawet 
obcym,' do b,ydża często poszu­
kuje się czwartego, a nawet 
nierzadko i trzeciego... Obcc,sć 
dalej gnębi? To może praca . w 
jednej z sekcji? Też nie? Więc 
może na kolacyjkę do „Pii.sta"? 
Tak? Prosze ba-rdzo! 

w ten• sposób kółeczk-0 się 
zamknęło.,. 
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Pisze p. Rudnicki: ,, ... Gdyby 
zajrzeć do s-tatystyk i sp-ra• 
wozdań, można by bez trudu 
wyliczyć, że prosperują tam (w 
Legnicy - przyp. Z. K.) cztery, 
a bodajże pięć kin, młodzieżowy, 
miejski i przyzakładowe Domy 
Kultury" ... (Podkreślenia moje -
Z. K.) 

Dwadzieścia· pięć wierszy po­
trzebował p. Rudnicki. aby wy­
liczyć wszystkie placówki kui­
turalne naszego miasta, p0wolu­
jąc się na statystyki, sprawozd,a­
nia i przewodniki! 

Wyliczył je. a potem zdziwił 
się jak tu mówić o promieni0-
w;n/� kultrnralnym LegJnicy'!'! 

Rzeczywiście! Jak tu mówić 
w ogóle na temat naszego mia­
sta kiedy, jak wyni•ka ze �łów 
p, 'Rud:n,iokJeĘ:O, pooj,edzial on 

Ciekawe, czy ·p. Rudnicki tak­
że dlatego nie odwiedzi! ahi 
.jednego z k'lubów, że poć!€'jrze­
wał iż czuć się tam będzie obco? 
Jak� dziennjltarz jeździ na pew­
no częstó po •kraju I chccby z 
zi.wodowego • obowiązku powi­
nien umieć zwalczać w sobie lęlQ 
przed „obcością". Trudno wo­
zić ze sobą plejadę krewnych I 
znajomków, aby wszędzie stwa­
rzać sobie własne towarz.vstwo. 

-Wróćmy do twierdzenia, że 
nie można mówić o kulturalnyrrt 
promieniowaniu· Legnicy, 

Ktoś, kiedyś, kilka lat temu 
powiedzi&ł, że w Legnicy nie 
ma zapotrzebowania na teatr. 
na poważne imprezy, że może 
tutaj chwycić tylko cyrk, o;ie­
retlta i „czarna magia". To- po-' 

wiedzdnko stało się t&'k żywotn·e, 
że pokutuje óo dziś u wielu lu­
dzi· i używane jest przy·' każdej 
okazji. (Również p. Rudnicki je 
podchwycił). 

A ja, z czystej przekory; 
śmiem twierdzić, że to niepraw­
da! Dowody? Bardzo chętn;e. Do­
starczyły ich „Dni Legpicy". 

Każdy tni przyzna, że „Pan­
toin,.ima" nie jest teatrem roz­
rywkowo-rozśmiesźającym. A jed 
ni.k jej przedstawienia (' rzy !) 
obejrzało ponad ty.siąc pięćset 
osób! 

,:Wrocławskie , i;Romiaitoścy!• l,EGNICA '"" PDT ł'ot. M, Stelmach 
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PZGS w LegnicJJ 

Modernizuje 
wiejskie sklepy i gospody 

' Modernizacja sklepów t o  jedno 
z centralnych zadań legnick:i�$lO 
PZGS. W roku bieżącym PZGS 
wydatkuje na modernizację G09 

tysięcy zł, a gminne spół:Jzie!nie 
- 655 tysięcy zł. Dotychczas od-

Przemysł 
kluczowy 

prze)mie obiekt 
LZPT 

przy ul. Krętej 
Prezydium Miejskiej Rady 

�arodowej w:fstąpilo z koocep­
cją wydzielenia z Legnickich 
Zakladdw Spoźywczych Prze­
mysłu Terenowego oddziału 

i,rzy ul. Krętej i przekaza.,ia 
tego cddzialu przemysłowi klu 
crowernu I Legnickim Zakla­
com Przetwórstwa Owocowo­
W arzywi1ego. 

Przed.siębi,orstwo to plano­
wało zwięk.s�enią swego 
potencjału produkcyjnego w 
post.ac! budowy nowej dużej 
hali. Pr-.oekazanie omawianego 
c,biektu LZPOW pozwoli zre­
zygnować z tej kosztowr-ej 
1 długotrwałej Inwestycji, a 
, jednocześnie zapewni warunki 
dla poswrzenia asortymentu 
produkcji tego przedsiębior-

1 stwa. 
Warunkiem, od którego Pre­

\ ,ydium uzależniło µrzekazanie 
obielctu, jest prz.ejęde zadan 
produkcyjnych oraz utrzyma­

\ nie stanu zatrudnwnia w do­
f t�·chczasowej wysokości. 

l 
' PDT przechodzi 

pod zarząd 
MHD Artykuł. 

Przemysłowymi 
W związku z trwającymi 

obecnie pracami, zmierzają­
cymi do usprawnienia syste­
mu zarządzania na gruncie 
uchwal VIII Plenum KC 
PZPR zajdą w naJbliższym 
czasie zmiany w organizacji 
jedno.stek gospod.arczych pod 
leglych Miejskiej Radzie Na­
rodowej. 

W pierwszym rzędzie już 
z dni'E>m 1 października br. 
Powszechny Dom Towarowy 
przestanie istnieć jako sa­
modzielna jednostka i wcie­
lony zostanJ e do i\liejs\<iego 
Handlu Detalicznego Arty­
kułami Przemysłowymi. 

Występując z odpowied­
nim wnicgkiem, który zo-
61.al już zaakceptowany 
przez czynniki nadrzędne -
Prezydium MiejisldeJ Rady 
Narodowej wyszło z założe­
nia, że utrzymywanie od­
dzielnej administracJ i w tej 
placówce jest zi:>ę•1ne. 

I. P. 

nowiono dwa sklepy: w Wądrożu 
Wielkim i Miłkowicach. Otrzy­
mały one no'ije urządzenia i zo- . 
�taly przestawior.e na pres�!ek­
cyjny system obsługi. 

Do k01'lca lioca odnowi się I 
przestawi na ,a";;inoobs,ugę sk,ep 
rpożywczy w Prochowicrch. Po­
za tvm s!cleo z obuwiem. z o:J?ie­
żą i włóknem przestawi się na 
preselekcję. Na ten sam system 
obsługi przejdą t<1kżc sklepy w 
Krotoszycach i Rui. 

W Legnickim Polu planuje się 
przekszt'.\lcenie jednego ie zwy­
kłych sklepów na ro\niczy dom 
towarowy o kilku stoiskach. 

Drur.ie zadanie PZGS-u to in­
westycje. Kosztem 800 tysi11cy 
zł buduje się piekarn:ę w Wą­
drożu \'iielkim. Zostanie OM od­
dana ćo użytku w przyszłym :o­
ku i w ciąE(u doby l:iędzie wypie­
kała 3 tony pleczyWa. 400 tyslęey 
zł wyda się na rozbudowę skład­
nicy maszyn r olniczych przy ul. 
Nowowiejskiej w Legnicy. 

Mo:lernizuje się także wiejskie 
gospody i pary. Na zakup no­
wych urządzeń l unowocześnie­
nie wnętrz placówek gastronomi­
cznych wyda się ponnd 300 tysię­
cy zł. 

(lemi!) 

Or.IJDODi:T'..0-'LJdO:..T"jTJ[)iJ!J[V"T 

Kłopoty 
Spółdzielni 

Mieszkaniowej 
Spółdzielnia mieszkaniowa w 

Legnicy nabiera coraz wiekszego 
znaczenia. Dowodem tego jest !akt, 
ze wzro.sła ostatnio liczba człon­
ków, których w sumie jest pQnad 
60 Jedenastu z nich miosz.ka w 
spółdzielczych mieszkaniach , Ja,c 
juz ,;wego czasu informowaliśmy 
placówka kupiła od Miejskiej Ra· 
dy Narodowej dom przy ul. Ulall· 
ekiej. 

W bieżącym roku zamierza sle 
kupić jeszcze jeden obiekt. Będzie 
to dom z nowego budownictw;. 
przy ul. Swiercze'l\'skiego, który p.:>­
mieści 18 rcdzi.n. 

Inni cztonkowi,e mają otrzyrnat 
mie."kania w nowo wybudowanych 
bloliach przy ul. Oświęclmski"lj . 
Ale z tym spółdzielnia ma trochę 
kłopotu, Wy)mnawca - Jelenio­
górskie Prz,..odsi�bi0rstwo Budow­
nictwa Miejskiego - mimo, ii ko­
misja rozdziału robót inwestycy i· 
nych przy Wojewódzkiej Radzie 
Narodowej zleciła budowę 3 obiek­
tów - n:e chce i:,rzystąplć do 
pracy. 

Dyrekcja przedsiębiorstw" tłuma­
czy sic, iż nie cd;:,owia<la j<'j do­
kumentacja na budowe sysiemem 
prdabrykowanym i woli metodę 
lradycy jną. Szkoda, że ta!< poważ­
n-:, przedsiębiorstwo upiera si� przy 
konserwatywnych metodach I abso­
lutnie ni.,e chce się rozstać r. cegłą. 

(lemil) 
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I W czwartek 20. VII. br, 
' w sa.11 kina „Ognisko" o godz, 18-tej odbędzie się uroezy�ta 
a!:ademia zorganizowana przez MleJsltl Komitet Frontu Jednosol 
Narodu. 

o godz. 21 społykamy się wszyscy na placu Slowiańsk_lm, 
aby wziąć udział w uroczystym apelu połączonym z� .s�lada.ruem 
wieńców I wiązanek kwiatów u &tóp Pomnika PrzyJazni. 

w sobotę 22. VII, wesoło będziemy się bawić I!rzy ul. Bieta,i• 
skiej (obok Klubu Oficerskiego KBW) na wielkiej zabawie lu• 
dowej. Początek o godz. 15-tej. Przyll'rywa wojskowa orkiestra. 

o godz. 18-!ej w ogródku obok Teatru Letniego słuchać bę• 
dziemy koncertu orkiestry dętej PKP, 

o godz, zo-tej w „Muszli" (obok fontanny w Pa;�ku MieJ!klm) 
wysta,pl orkiestra Klubu Robotniczego ,,Dziewiari , Po wystę· 
pach orkiestry odbędzie się również zabawa taneczna. 

W niedzielę 23. VII, o godz. 10-tej na kortach HK;KS _Pi��t przy 
ut. Obrońców Stalingradu w ciekawym turnl_c;lu siati:�wk1 spot­
J.aj� =:ę drużyny: Domu Oficera Armil Radzieckiej, hKS Kabe• 
wlak i HKKS Pia.st. 

o godz. 15-tej przy ul. Bielańskiej wielka 'Zabawa ludowa 
z licznymi atrakcjami. Przygrywać będzie zespól SO, KBW, 

o godz. 18-tej na boisku RKS Dziewiarz dojdzie do niezwykle 
ciekawego pojedynku pomięd'l'.y mistrzami obu g�uµ kla:y „A" 
naszego województwa: ,.Ślęza" Wrocław I „Dziewiarzem" Leicni­
�a. Spotk:inie to będzie miało charakter walki o moralny tytuł 
mistrza i najlepszej drużyny A klasowej Dolnego Slą.sl,a. 

Również O godz. 18-tej w o,:r6dlm obok Teatru LetnleiN 
w Parku Miejskim ponownie słuchać będziemy koncertu_ orkie­
stry dętej, a o godz. 20-ej w „Muszli'' obok fontanny wezmlemy 
udzlal w zabawie tanecznej pola,c�e� 3 '!,Ystępem _ or)tle�ry 
:Klubu Robo!'2.!ra,ego. Dziewiar� / 

WIADOMOSCT LEGNTCKil 

10�1 traklor w kóll,ach rolniczyr'1 7Akuplony pn,cz Ośr<>­
oek R<>lniczy w Haczkowcj GRN Koskowlcc, ob5luguje Euge­
niusz \\'ilgocki, członek zarzqdu, na. 7.dj(ciu za kierowaicą. 
O Ośrodkach R<>lnych piszemy na str, 4. 
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o hondlu hurtowvm 
słóm 

Handel jako jeden :i: działów 
gospodarki narodowej posiada do 
spełnienia bardzo poważne zada­
nie polegające na dążeniu do jak 
naj le;,szefo za�okoje'llia  potrzeb 
konsumentów. 

Niewielu konsumentów jest 
zorientowanych dokładnie w 
r-trukturze handlu wewnęt:·znego 
i wie o tym, że w Polsce, a więc 
i w naszym mieście, zada11ia te 
powinny spełniać nie tylko prz.ed­
si,:biorstwa detaliczne, ale rów­
nież org�nizacje handlu hurtowe­
go, których dość pokaźna ilość 
działa w Legnicy. 

Mamy „Arged", który zaopatru­
je sieć detaliczną regionu leg­
nickiego w sprzęt zmechanizowa -
ny, wyroby z tworzy,v -sztucz­
nych, artykuły elektrotechniczne 
i wszystko to co jest związane 
z gospc-:iarstwem domowym. 
Punkt hurtowej sprzedaży art. 
tekstylnych, który dor,tarcza tka­
niny wełniane, bawełniane, -jed­
wabne, lniane, art. dekoracyjne, 
pościelowe itp. W okrycia i ubio­
ry damskie, męskie, młodzieżowe 
i dziecięce oraz dziewiarstwo, 
detal zaopatruje się w Hurtowni 
Odzieżowej. Hurtownia Wo:e­
wódzkiego Przedsiębiorstwa Art. 
Użytku Kulturalnego dokonuje 
dostaw art. piśmiennych. biuro­
wych, szkolnych, papeterii, zaba­
wek itp. ,,Centrogal" dostarcza 
galanterię w!óklennicią. pru.man­
terię', nakryci& głowy, guzikrr­
stwo oraz cały �zereg innych 
art. galanteryjnych. W Centrali 
Chemicznej detal kupuje wyroby 
gotowe, wyroby z twol'zyw sztu­
cznych, farby, lakiery, emalię o­
ri;lz inne art. chemiczne. \V art. 
spożywcze sieć detaliczną w mi!'­
ście oraz kilku podległych po· 
wizt.ach zaopatruje Wojewódzkie 
Przedsiębiorstwo Hurtu Spożyw­
czego - Hurtownia w Legnicy. 

Obok wymienionych par,stwo­
wych przedsiębiorstw handlu hur 
towego na terenie miasta działa 
Hurtownia Zaopatrzen;a i Zby­
tu, której zadaniem jest zaopa• 
trywanie w mrsę towarową Gmin 
nych Spółdzielni ,,Samoi:omoc 
Chłopska". W art. metalowe, o­
buwie, galanterię skórzaną, por­
celanę, szkło, art. motoryzacyjne 
rynek legnicki zaopatruje się w 
hurtowniach we Wrocławiu. 

Ta krótka i lakoniczna infor• 
macja o zakresie i zasięgu dzia­
łania hurtu miejscowego pozwa­
la nawet lalkowi w sprawach 
handlu dojść do wniosku, że o d  
inwencji i inicjatywy pró<'Owni­
ków zatrudnionych w handlu 
hurtowym w poważnym stopnju 
zależy pełne zaopatrzenie terenu 
w m;;,sę towarową, a zatem pel-

ClXlDOClDOOODOCJOIJCIJOClOOC 

No(l)e mleszkanra 
spółdzielcze 
W myśl porozumienia z Prezy­

dium Miejskiej Rady Narodowej 
w Legnicy, Legnlcka Spółdzielnia 
Mieszkaniowa przyjmu1e z nowe­
go budownictwa miejskiego bloki 
mieszkalne przy ul. i:.wierczew­
skiego nr 72, 74, które z:ostaną od­
dane do użytku je.sienią roku bie­
żącego. 

W blokach tych znaj'luje się 12 
mi'eszkań dwup<>Jcojowych i pięć 
j ednopokojowych, nowo,,ześnie wy­
pcsai.onych, lecz bez centralnego 
ogrzewania, 

Pod9Jąc powyższe do w!adomoś 
ści Zarząd Spóldz.ielnt J<.'<lnoc2:eśnie 
komunikuJe, że informacJe udzi�la 
i zapisy liandyd„tów na te m • • ·­
kania przyjmuje sekret.arz Spoi­
dzielni, mieszczący się w gmachu 
Prezydium MRN na tr:tecim pię­
tr� 

kilka 
ne zaspokojenie potrzeb miesz­
kańców naszego miasta. Potwier­
dzeniem tego jest fakt, że 80 
proc. towarów zbywanych przez 
detal pochodzi z hurtu p,t',stwo­
wego, a pozostałe 20 proc. sta­
nowią dostawy z panstwowego 
przemysłu terenowego, spółdziel­
czości pracy i w minimalnych 
ilościach oj producentów pry­
watnych. 

Dążąc do usprawnienia handlu 
w naszym mieście należy zatem 
w pierwszym rzędzie dokonać a­
nalizy pracy hurtowni ,  wyciąg: 
nąć właściwe wnioski, wydac 
odpowiednie zalecenia i kontro­
lować ich wykonanie. 

Kto jest kompetent:iy w tym 
zakresie i kto powin:en do,rnnać 
tego ,.dzieła"? 

Wydaje się, że najbardziej kom 
petentnymi czynnikami, które 
powinny zająć się tym z,gadnie­
niem są: W,ydział Handlu Frez. 
MRN, Komisja Zaopatrzenia 
MRN I jak9 koordynator �alośc.' 
- Komisja Handlu i Spółdzle)­
czoścl przy Komitecie Powiato­
wym PZPR. 

Problem ten nie jest łatwy do 
przepracowania, jedn,k po roz­
dzieleniu go na pc,;zczs.gó!ne eta­
py wydaje 6ię możliwym do roz­
wiązania i koniecznym tym bar­
d:i:iej, że 5poleczeństwo obserwu­
je ciągły postęp i podnoszenie 
poziomu organizacji pracy w 
przemyśle l pragnie tego samego 
na odcinku handlu hurtowego i 
handlu dct,liczncgo (len ostr.tni 
pozostawia też dużo do życzenia. 
ale o tym innym razem). 

Co prcwda Wydział Handlu 
poczynił pewne kroki, które mia­
ły na celu usprawnienie działal­
ności hurtowni, powołując do 
życia R&dy N,dzoru Społeczne­
go przy Wojewódzkim Przedsię­
biorstwie Hurtu Spożywczego o­
raz Hurtowni „Arged". Nieste­
ty, Rady Nadzoru Społecznego 
nie spełniły pokładanych w nich 
nadziel, i<:h bierność w działa­
niu nie wpłynęła nawet w naj­
mniejszym stopniu na poprawę 
stosunków producent - hurt, a-

(Dokończenio na str. 4) 

Magazyn 
,,od macochy" 

Okna wystawowe magazynu me· 
blowego WPHM przy ul, Złoto· 
ryjskiej w Legnicy wyróżniają się 
spośród innych wyst�w szczegół· 
nym zaniedbaniem. , Stoi tam zaw 
szc jakieś krzesło z obandażowa­
nymi papierem nogami, walają 
się szczątki papieru, przez szyby 
widać obskurne wnętrze, które 
można w całej okazałości obej­
rzeć, wchodząc do środka. Scia· 
ny 5\ tu czarne od brudu i wił· 
gocl. W czasie niepogody deszcz 
kapie do pl'Zygotowanych przezor· 
nie wiaderek. Oświetleniem ma· 
gazynu w godzinach wieczornych 
są Ś\"-"iece, które rozpraszają ciem­
ności 'już od 4 lat. Podobno ma 
tu być r�mont, ale kiedy? - oto 
jest pvtanic !  

Po clrngiej stronie ulicy mieści 
się punkt handlowy WPHM, któ· 
rego l'emont niedawno się zakoń· 
czy!. Mimo to, centralne ogrze­
wanie nic grzeje, a instalacja e­
lcktryc1,na z rś;,victlenicm jarze­
niowym li'l.W:inl�uje. Na· wstawie­
nie pękniętej szyby wystawowej 
niP. wystarczyło już pieniędzy. 

Wszystko wslrnzuje na to, że 
le�nic!ci sklep WPHM ma pecha 
i jest „dzieckiem" nie kochanym 
przez matkę - centralę. która z 
pewnoś0i�  lepiej dba o inne punk 
ty handlowe, 

K. F. 
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Kierownik uczy się 
- .,,,., d -� ->  1ez z1� � 

Przy s!crzyi,ow,miu ulic Żwirki 
1 Wigury z Jagiellońską 1.darzył Się 
przed kilkoma dniami dość nieco­
dzienny wypadek drogowy. ,.War­
szawa" należąca do Terenowego 
Przed.siębiorstwa Robót Elewacyj­
nych uderzyła w pot�iny autol>us 
„San·• MPK. Obaj kie,:owcy wyszli 
ze zderzenia bez szwanr,u. inne osO­
by również. Jedynie pojazdy w­
stały dość J)Oważnie uszkod1.one, 

Najc:ekawszy jest jednak !akt, 
iż wypadek nas:ąnil w czasie P<'· 
znawania przez l.lierowcę 11 War­
SU1\I/Y'1 tajników p:-owadzenia sa­
mochodu. R,oczywisty kierowca 

Warszawy" Slawomior W .  oddal do 
�rov .. ·ad1.enia samochód swernu ko­
ledze Janowi S. - zatrudnionemu 
w pr?!ed�iębiorstwie na stanowi&ku 
kierownika bazy sprz�tu. A pan kie-

Dwu poźnrv 
W ciągu minionego tygodnia 

na terenie powiatu miały miejsce 
dwa pożary. Pierwszy wybuchł 
w Lisowicach. Z nieustalonych 
dotychczas przyq,;yn zaczęła pło­
nać stodoła należąca do W. Zie­
liiiskiego. Aczkolwiek w wyniku 
natychmiastowej akcji straży po„ 
żarnej ogień' został zlokaliźowany 

' i ugaszony. straty sięgają ponad 
20 tys. złotych. 

Drugi raz „czerwony kur" dal 
znać o sobie w Jezioranach. T•1 
ró,,rnież zaczęła płonąć stodoła 
należąca d J. Żydowicza. Tym 
razem ogień zaprószyły zosta­
wione bez opieki, bawiące się z� 
palkami dzieci. Suma strat około 
8 tysięcy złotych. g. 

rownik oczywiście nie po.siadał 
prawa Jazdy. 

Tak to zwykle bywa, grly ktoś 
pragnie pe-siąść na raz killta „kie­
rowniczych" stanowi�;_. Chociaż 
między kJerowankm bazą sprzętu 
a ki-erowaniem ,.Warszawą'' ir,tni� 
j ą  różnice, radzimy Jan<,wi S, po. 
starać się o prawo zasiadania za 
kierownicą raczej na kursie 
PZMot. 

fe. 

Zmarł 
po wypiciu wódki 

Człowiek, który popadł "' nal6& 
pijaństwa i 7.,aczyn.a się leczyć, mu• 
si sobie zdawać sprawę z tego, 
że przez pewien okres nie wolno 
mu nawet ,,powąchać" wódki, na• 
tcmiast musi bezwzględnie podpo. 
rządkować się wskazówkom l&o 

karz.a. W przeciwnym wy!),ad. 
Jn1 naraża się nie tylko na fiasko 
leczenia, ale często 1 tragiCZl\4 
.skutki. 

Potwierdzen Iem tiej smutnej pra; 
wdy • jest nagła śmierć 31 letruego 
mieszkańca Legnicy Czesława R., 
ojca trojga dzieci. Czesław R. roz­
począł leczenie w Przychodni Prze­
ci v,;alk&holowej. W K!rylycznym 
dniu zażył p�iBane przez leka• 
rza pigułki, a rubS!eprue, nie ba• 
cząc na ostrzeżenie, napll się wód. 
ki. To było właśnie - Jak stwier• 
dzil Jekan: - przyczyną nagłej 
śmierci Cz.esla wa R. 

Przqkrq linal 

jazdy nietrzeźwego kierowcy 
• z nietrzeźwą pasażerką 

Wacława I.  po kolacji w nWene­
cJI" chcąc pojechoć do domu n• ul. 
Działkową zadzwont!a po taksówkę. 
zamówiony taksówkarz po chwjli 
przyjechał pod lokal. zamiast j ednak 
do domu, wywiózł \VachtW( I. w po­
le w kierunku Dobrzejowa 1 tu za­
czął jej robić „nieprzystojne" propo­
zycje. Gdy pasaterka nie chciała się 
na nie zgodzić, pobił ją, wyrzucił z 
taksówki I odiechal spokojnie w kle­
runku Legnicy. 

Tak ieznała przedstawtclelom MO 
\Vacława I. 
A lak było w r1ec1.ywlstości? Jed· 

no jest w tej chwili pewne. Jak wy­
kaz.ało dochodzenie prowadzone przez 
wtadie I lton,tsariatu MO. r.arówno 
Wacława I. jak i kierowce taksówki 
nr 38 Władysław L. znajdowali się 
w stanie, który zwykliśmy określać 
„pod sUnym wpływem iJlkoholu". Być 
może kierowca rzeczywlśc!e zapalat 
„nagłą a niespod1.iewan� mUośclq" do 
pasaterkl. A ie w pewnym momen­
cie niektóre sprawy recznle 2:aczęli 
sobie tłumaczyć, to nie uieca wątpli­
wości. Nie ulega wątpliwości również 
t to. że kierowca zostanie ukarany. 
Już w tej chwil znttzymano mu pra­................................. 
Bohulerowie 
są ... w szpitalu 
Aleksander Cz. jrdąc moto­

cyklem WSK na pełnym gazie, 
na zakręcie obo', wsl Jakuszów 
uderzy! w przydrożny kamienny 
slup. 

wo jazd)' a cal� epraw� przekazano 
Prokuraturze. 

Tak jut niestety bywa. Pasatero­
wi wo'ino - choclat to bardzo nle 
ładnie - ,.być lekko na bani". Nato• 
miast kierowca za prowadzenie w 
tym stanie samochodu musi ponieść 
konsekwencje, fe. 

Bawimy się 
b$zalkoholowo 

na wolnym powietrzu 
Rada Zakładowa ZGK w Cho• 

cianowie urządziła na terenie 
miejskim festyn, podczas którego 
odbyły się pokazy sprawności 
strażackiej, rozgryWkl sportowe 
oraz zabawa taneczna na wol• 
nym powietrzu na specjalnie do 
tego celu zbudowanej podłodze. 

Bawiono się w rytmie orlcie-
6tr:r Fabryki Urządzeń Mecha• 
n;cznych, a nastrój by! bardiq 
miły. 

Co najważniejsze w 'bu!ecit 
nie było napojów alkoholowych. 

Warto aby nie poprzestano nil 
jednorazowym „wyskoku", a U• 
rządzano podobne imprezy 'lt 
miarę pogody jak najczęściej, 1 

Wis, 1 
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:Komunikat 
Niefortunny motocyklista do­

:znał , złamania lewej nogi oraz 
ogólnych potłuczei,. Jak się oka­
zało, Aleksander Cz. nie posiad,:ł 
prawa jazdy, a motocykl zabrał 
bez zgody jego wlaśc!dela Anto- Kolegium Kamo • Adm!nistTaeyJ� 
niego P. ne przy Prezydium Ml&J&kiej Rady 

Ponadto _ co było gló\'mą Narodowej w Lagnlcy pod.aje do 
przyczyną wypadku - Aleksander wiadomośo!: 
Cz. znajdował się pod wpływem ORZECZENIF, 
napojów wyskokowych. Kolegium w 6kladzi�: 

Nie zdziwi nas wcale, jeśli Przewodniczący: Anna Godzińska 
Aleksander Cz. wkrótce będzie Członkowie : Zbigniew Swidki� 
się domaga! likwidacji wszystkich wicz 
kamiennych slupów obok dróg. Wla.dystaw Biedroń. 

f Po .1>czeprowadzenlu rozprawy 'fi 
ooc====== ""' ,o:o:x,==-==e·= dniu 25.IV 1961 r. 

ORZEKA 

Obopólna wina 
Wypadek drogO'lvy, który zdarzył 

&i� ostatnio przy uJ. Galińskiego 
st.ano"i klasyczny przykład do cze­
go może doprowadzić lekceważenie 
przepisów drogowych zarówno 

przez kierowców jak I przechod-
niów, 

St.ani.sław B„ prowadząc moto• 
cyi<] WSK potn·qcil przechod7.ącą 
przez jezdnię Antonin� I<. Na szczę. 
foie .s.lto11ezylo s:ę wszy.st.ko na 
lekkich potłuczeniach I Z,Qdrapa­niach ciała. 

Winę za wypadek ponoszą w,;pói­
nie Anton.ina K., n1eprawidlo\\'o 
przechodząca przez ulic�, oraz Sia­
ni.sław B., który nie prz�strzegając 
przepi&ów drogowych - ni� zwol­
ni! przed skrzyżowaniem ulic. 

(gł 

Uznać ob. Chlebek Shnislawa., 
syna Jan.a urodzonei:o li.III 1935 r, 
za winnego, te dnia 9.1.�l r. około 
gociz. 0,30 kolo restauracji ,.Piast'' 
będąc w stanie nietrzeźwym zakłócił 
spokój publicwy, oo ,stanowi wy. 
kroczenie z art, 27 Ust, z 10.X!I 
1959 r. 

Na podstawie art. 27 ustawy z 
dnia 10.XU 1959 r. Dz. U. Nr 69 
poz. 434 wymierzyć karę: p;rzywnY 
w wysokości 1200 (slowrue złotych 
tys:ąc dwieścic-) z 1..amia!Hl w razi\! 
nieuiszczenia w tcrminiei na 48 dni 
(slcwn:e dni cztc>rdz1cści osiem) 
ares.1.iu, przyjmujac dz.ic1l aresztu 
za równoważnik z.l. 2�. 

Ponadto orzeka się: 
- podanie orzeczenia do publi• 

cznej wiadomości w „Wiadomoś· 
ciach Legnickich". 

- ko.szty postępowania w � 
cie zł 50 (llłownie zł pięćdziesiąt), 
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lJtZctd dla obYWatela 
�'W trooce o zabezpieczenie in­
teresów obywateli Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej doko­
nało oceny przestrzegania przez 
podległe jednostki przepisów Ko. 
deksu Postępowania Administra­
cyjnego. ;... �'., 

r Prz;;�epro�adzaniu kontro![ 
ł analizy zwrócono uwagę r.a 
przestrzeganie terminów załatwia 
nia podaii. wniosków oraz skarg 
ludności. Kontrola wykazała, że 
wiele wydziałów w pełni stosuje 
przepisy KPA w imię dobrze po­
jętych in terqsów obywateli. 

'"' W wydziale Gospodarki Komu nalnej I Mieszkaniowej wyk�<1-no natomiast rażące zaniedbania, Przykładem niedbalstwa praco­wników. może być fakt. .że nie załatwiono dotychczas 10 podań i skarg z miesiąca stycznia. 
Ponadto nie wypełniono wymo gów art. 33 KP A w sprawie po­

wiadomien ia Prezydium Woje­
wódzkiej Bady Narodowej oraz zainteresowanych stron o termi­
nie ostątecznego załatwienia spra wy 1 przyczynach niedotrzvmania 
terminów, 

Stwierdzono również, że były 
kierownik referatu w Wydziale 
Spraw Lokalowych Wojciech 
Brzeski pomimo otrzymania na­
gany za nieprzest.rzeganie prze­
pisu art. 32 i 33 KPA - do-pro­
wadził do rażących zaniedba11, 
11owodując w 11 wypadkach 

przekroczenie terminu w zalat­
;wieniu skarg ludności. 

Na podstawie przytoczony�ll 
przykładów i wielu innych, któ­
re z dużą wnikliwością rozważo­
no na posiedzeniu Prezydium 
MRN, wydano zalecenia zmierza 
jące do pełnego wykonywania 
postanowień KP A.Przeprowadzo 
na pod kątem realizacji KPA 
analiza pracy Wydziałów oraz 
wyprowadzone wnioski zmierza­
jące do likwidacji ustalonych u­
chybień, pozwalają stwierdzić, 
że Prezydium Miejskiej Rady Na 
rodowej de-brze rozumie Uchwa­
łę KW,PZPR z dnia 2 stycznia 
1351 r. w sprawie usprawnienia 
pracy rad narodowych i robi 
wszystko, aby ha$lo „Urząd dla 
obywatela'' nie było czczym fra­
zesem. 

,,Gama" 

li •. � I 
, Na specjalne wyróżnienie za­
sługuje Inspektorat Oświaty, któ 
ry większość spraw załatwia �v 
krótszym niż to przewiduje KPA 
terminie, można rz.cc po prostu 
od ręki. Nie stwierdzono ani Jed­
nego wyp:J.d.ku przekroczenia 3 
miesięcznego terminu. Wiele 
spraw, jeżeli zachodzi tego potrze 
lla, rozpatrują Rady Pedagogicz• 
ne szkól, a nawet kolegium wy­
działowe. Pełne przestrzeganie 
przepisów KPA jest bieżąco kon­
trolowane przez inspektora o­
światy Józefa Ziemniaka. 

O handlu hu?towym 
słów kilka 

I 
0 1 0 11 0 1 0 1 0 1 0 1 0 1 c:  
r 
'Pod ·rozwuąą 
Gospodarki Komunalnej 

Ulica Lipowa w Chocianowie, 
proy któr�j znajduje si,: kilkana­
s,ie bloków fabrycznych jest bar­
dzo przyjemna. Kilka lat temu 
nawierzchnia ulicy została wybnt­
kowana kostką, Jednakże po dość 
krótkim okresie eksploatacji o­
b�cnie jej sian jest dość opłaka­
ny. 

Podczas przeprowadzania bieżą­
cych remontów kanalizacji l wodo­
ciągów rozkopuje się jezdnię, któ­
rej jednak po zakończonym re­
moncie nie doprowadza • się do 
właściwego stanu. Stąd kilkanaście 
wyrw, w których po deszczu zble· 
ra się wodn. a wieczorem mogą 
być przyczyną wypadku. 

Należałoby nawierzchnię dopro­
wadzić do naletytego stanu, a w 
pnyszlości wi<;cej dbać o wla­
kiwe zakończenie remontu. 

Wlś. 

(Dok'ończrnic :z:e atr. 2) 

ni też hurt - detal i przedłuża­
jąc ten łi.ńcuch nic n ie  s:-orzy• 
stal na tym konsument. 

Obserwując współpr<1cę hurtu 
z detalem można krótK0 powie­
dzieć, że p rzedsiębiorstwa hurto­
we bardzo mato dokładają sta­
ra11 do zacieśniania współpracy 
z detalem, ,:, i przedsiębiorstwa 
detaliczne nie przejawiai,1 spe­
cjalnego zainterOliowanla tym 
ważnym zagadnieniem, na któ­
rym wiele mógłby skorzystać 
konsument. 

Nie sposób tutaj wymienić 
wszystkich zadań t czynności, 
które wykonuje handel hul'towy 
dl;; rozwoju życia gospoda1·czego, 
ale trzeba chyba wspomnieć o 
tych, które w decydujqcy sposób 
wpływają na zaopatrzenie rynku 
Jtgrtlćkiego w masę towarową 
Jub posiadają wpływ na gospoda,· 
czy rozwój lokalnych zak!adóW 
przemysłowych. Do takich rtr. 
pewno n ależy zaliczyć: sptawie­
dliwe rozdzielanie to.warów a­
trakcyjnych, wcześniejsze infor­
mowanie detalu o masie towaro­
wej jaką będzie hurt dysponował 
w następnym kwartale, skończe­
nie z fikcją m, odcinku patro­
natu nad sklepami detalicznymi, 
pomoc detalowi w zakresie in-
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Ogłoszenia drobne 
SKRADZIONO legityrpac!� ubez­
pieczeniową rodzinną seria B 2ó09D-I, 
wy�aną przez Legnickie Zakłady Gas.tronomicz;ne na ::1azwi&ko Sta-
Uńsltl An<lrzeJ. D-214 

tzCHJ1U0NO ks1�tccz.k� ubez,piecz.E­
l'llowq pracowniczą, wyr.laną prze7. 
Przcas!ębiorstwo Robót Oćrn!czyell 
w Bolesławcu na nazwisko Sut Mll)­
ctystaw. D-242 
ZOUB!ONO dowód osobisty wyd::my 
Przez Komend(; Powio.tową 1\10 w 
Lt\�ńłcy na nazwisko Ma>ta '.Fiszer. 

D-253 ------------
SPRZEDAM samochód DKW, F-8 bla-
szanka. Stan dobry, Legnica, ul. Zlo-
toryjs!<a 10, I p, Plawczyk, godz. 
!6-17,. \ei. 44-22. D-254 ------------
UNIEWAZN!AM ,asublollą !eglty-
tnacJ, Związ�ów zawódowych �r 6830, wydaną przez Legńkkie Z'akiady Przemy�ru Dzicwlarsk;ee,o na nazwisko I\Ialiu3z:cwsłia. oanuia. 

D-250 

Zgubi.ono prawo jazdy motocyklow� 
wydane przez: Prezydium PRi.'1 w 
Legnicy oraz świadectwo z ukońcr.e­
n!a Zasadniczej Szkoły OdzietoweJ w 
Legnicy 1 metrykę uro•jzen\a wy­
daną przez Sąd Powiatowy w Legni­
cy na nazwisko Tymoszczuk \Vłajy­
sław. 

D-231 

ZGUBIONO przepustkę do Fabryki 
Przewodów Na\vojowych w Legnir•y, 
wydaną na 11a;r.wlsri:o Cbola. Urs;;�;.:a 

ZGUBIONO motocyklówe prawo �.1.7.­
dy. wydane przez Prezyjium Pf:N 
w Le�nicy na nazv.iskJ Borow�l�I 
Bi"Onicl;i w, D-249 
ZGUBIONO przepustkę do Hu!y 
Miedzi w Lc�nicy, wydaną na n::.­
żWlsko Mcclik n)arfan. D-213 
PILNIE pos7uli::uję pokn,lu sub10�a­
tor:,klego. ,vin.domotć: Szl{ola 01lt.1e ... 
?.:o,va, Legnica, Powsta1icó\v $1;\S• 
kich 3. D-246 
ZA DLUGI swej żony Czesta wy 
Ptajstek ule odpowiadam. Eoni! 
Plajstek. D-247 ZaciągnQ potyczkę w wysokości Sb.ooo zł nA warunkach JMrz·ystnych dla wterzvctela. "'jat"1omość: Zicli1"t- ZGUBIONO świadectwo szkolne lkl lhsimlcrz. nacr,kO\vn. 8 J p„ pocz- ukbńczenia 7 klas Szkoły Ojfól111)-ta Ltgnitlt1o Polo pow. L··?gnica. ksz;•alcaceJ w Cho,nowiP ,vyctan

D
f• ��� D-252 nazwisko Nastrnwstta Nikł. ,'I -:> 
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Dyrekcja Leqnickich , Zakładów 

tensyfikacji sprzedaży art. prze­
mysłowych poprzez kiermasze 
oraz organizowanie kampanii re­
klamowych, właściwa zorg&nizo- . 
wanie pracy akwizytorów hurtu 
polegającej na zbieraniu zamó­
wień, konfrontatj! toworów w 
magazynie hurtowni z zapasami 
w sklepie oraz. w nadzorowaniu 
,terminowego realizowania zamó• 
Wie11. 

W związku z przek-ztalceniem 
się „rynku do5tawcy" w ryneK. 
,,konsumenta" zaclan'em pierw­
szoplanowym jest prowadzenie a­
nalizy ryn'rn, która pozwoliłaby 
na uzyskanie pełnego ror,eznan:a 
i zapotrzebcwarlia ze strony kon­
sumentów oraz nasycenia rynku 
w poszczególne rodzaje towarów. 

Konia z rzędem temu, kto po­
siada peltJą Orientację w sytuacji 
rynkowej naszego miasta i może 
określić sytuację gospod"rcLą te­
renu, określić chłonność rynku, 
podać możl'wooci produkcji no­
wych artykułów w wyniku po­
trzeb i zaintel'esowai1 rynku, po­
dać orientacyjną cenę poszczegól­
nych artykułów w opllrciu o moż­
liwości zbytu na  rynku, dokonać 
właściwej oceny rozwoju życia 

gospodarczego w porównaniu z 
c•kresem poprzednim. 

Czy bez znajomości tych zja­
wisk możn& prowadzić wtaści­
·wie dz'ałalność w mieście ?O-ty ­
sięcznym? - Na pewno nie. 

Wspominałem już, że poważ­
nym zadaniem handlu hurtowe­
go jest ,vykorzystanie Iok;,Jnych 
zasobów i możliwości produk­
cyjnych miejscowych ;:,rzrdsię-• 
biorstw przemysłu terenowego 
oraz spółdzielczości pracy. Wia­
domo, że i na tym odcinku po­
zostaje wiele do usprawnieni&. 
Hurtownie miejscowe tlumacz,ą 
się zakazami i brakiem możli· 
wości dokonywania zakupów. de 
wydaje się, że przy szczerych 
chęciach można by przekona6 
dyrekcje wojewódzkich hurtc-w • 
ni o konieczności popierania roz­
.woju miejscowych przedsi<;­
biorstw. Przecież pracownicy leg­
nickich przedslębiorstw handlu 
hurtowego to też obywatele Leg­
nicy i powinno im z?leżcć na 
gospodarczej aktywizncji nrsze­
go miasta. Więc�i troski o te 
sprawy ze strony Wydziału Prze­
mysłu Prez. MRN, lepsza koor­
dvnacja Wydziału Przemysłu l 
Wydziału H;rndlu, a przede 
wszystkim konsekwencja zamiast 
połowiczności w rozwiązywrniu 
tego zagadnienia może przynieść 
pozytywne rezultaty. 

B. DĘBSKl 

Wł 

Czytelnicy pis� 

999, 1000, 1001 ... 

rych znah!zly się 999, 1000 f IOOf 
tra.ktor zo.kupiony przez kółka rol• 
nicze w naszym wojewódz1wie,' 
Tr;,,tttor ;,ursus", 59 w poW'iecte 
a 099 w województwie przypadł 
Ośrodkowi Rolnemu w Raczkowej1 

a za jego kierownicą zasiadł Mi· 
chał Tymoczko. Ciągnik „Ursus'!. 
z nr. fabrycznym 09462 jako 5 ·za. 
kupiony przez Kółko Rolnicze W' 
Bartoszowie, 18 na terenie GRN' 
Koskowice, 60 w powiecie i 1000' 
w województwie, przejq.l preze& 
Kółka Rolniczego w Bartoszowie 
Michał SzumlalcowskJ. Kierowcy te­
go ciągnika, Eugeniuszowi ,vngo,. 
ckiemu, będzie tym przyjemniej 
obsługiwać tysięczny traktor, że % 
rąk przedstawiciela Zakładów Me­

chanicznych II Ursus" inż. Kazilll 
mierza Meyro otrzymał w upo­
minku . miły dodatek do traktora, 
w pMtaci estetycznej kabiny. No­
wy tysiąc otworzył traktor „Ur­
sus 25" zakupiony przez Kółko 
Ro�icze w Mikołajowicach. 

Koskowice nie pamiętają chyt>a 
lak licznego• nagromadzenia koni 
mechanicznych, jakie miało tam 
miejsce w ubiegłą środę 12 lip­
ca. �o Koskowie bowi�m z� c-:h�� ły JJczne „Warszawy 1 .,'ń olg1 
ora; ,,Ursusylł i ,,Zetory'". Tego 
dnia właśnie w Koskowicach o­
bradowało Prezydium Wojewódz­
kie�o Zarządu I{ól<'k Rolniczych 
połączone z wyjazdowym posie­
dzeniem Komisj i Rolnictwa 1 LC'Ś· 
nictwa WRN we Wroelawiu. W 
naradzie lej, której tematem były 

Pow i a tow-ego 
Legnicy Alllln 
traklortr�eie 

kiurze od 

Sekretarz Zarząclu 
Kóf.ck Rnlniczych w 
Korczyński wręc1..a 
.i\IicP..a.?awi Tymoczce 
ciągnil:a. 

sprawy mechanizacji rolnicl\va1 

udział między innymi wi;ięli : poseł 
na Sejm PRL Paweł Warchol, se­
kretar7. KW PZPR we Wrocla­
·wiu Stefan Godlewski, kierownik 
Wydziału Rolnictwa i Leśnictwa 
WRN we Wrocławiu inż. mgr Fe­
liks Majdański, przewodniczący 
Wojewódzkiego Zarządu Kółek 
Rolniczych, i n'ż. Janusz Biernacki, 
prezes WZGS Kazimierz Halimo-

SH M±G!U fi 

niuk, sekretarz Komitetu Powia­
towego PZPR w Legnicy Antoni 
Czapliński. prledstawiciele Zarz�­
du Powiatowego K6lck Rolniczych 
w Legnicy oraz licznie przybyli 
działacze z terenu. 

Podczas narady, na której doko­
nano oceny kompleksowej mecha· 
nlzacjJ, stwierdzono, że w naszym 
województwie w zasadzie właści­
wie reali1.owana jest koncentracja 
traktorów i maszyn w gromadach, 
klóre winny dać gwarancję wzro­
stu produkcji rolnej i powiększyć 

dochody chłopów. W czasie dy­
slrnsji wskazano na słabe nasy­
cenie kółek rolniczych maszynami 
towarzyszącymi, a przede wszyst­
kim aparaturą do ochrony roślin 
i maszynami do prac pielęgnacyj­
nych. 

Koskowice tego dnia przeżywały 
jeszcze jeden radosny moment, 
bowiem jako gromada, wyznaczona 
w pierwszej kolejności do kom­
pleksowej mechanizacji, zakupiły 
cztery dalsze traktory, wśród któ-

Pracownicy Powiatowego Zarza.• 
du Kółek Rolniczych· w Legnfc:, 
otrzymali od Zarządu Okręgowe­
go Związku Zawodowrego Prae, 
Rolnvch we Wrocławiu radiood• 
blor.;'ik z adapterem, jako wyrót• 
niente clla tutejszej grupy zwląz• 
kowcj. 

A. Wacławek 

Praewodnkz�cy Kółka Rolnic-ze<t 
go w Bartoszowlo !\licha! Swm]a,, 
kowski otrzymuje z rąk sekretarza 
KW PZPR wo Wrocławiu Stefan& 
Godte,w,kicgo klucze od lOOB 
lra.kl<>ru 7,akupionego przez to 
kółko w nas-,ym wojewód'.btwic. W 
środku widoczny prezes Woje­
wódzkiego Zarzą.du Kółek Rolni• 
czycb we Wrocla"iu Inż. Janun 
Ri-e,-"a.,.lri. 

Pr-,,,edstawle!el Zakładów Mechanicznych „Ursus" Inż. Kazimien 
Meyro przekazu.ie list gwarancyjny oraz r·Lsmo dyrekcji do odbiorcy 
1000 traJctoru. 'l\rcz-cśni-c.i jeszoz.e na cJągniku tym "l.an1ontowa,,a z.o­
stała specjalna kl\bina dla ki<lrowcy jako upominek od „Ursusa" (1>.i.tr'll 
zdjęcie na. str. 2). 

Przetwórstwa Owocowo-W arzywnegl'l 
W LEGNICY, UL. GÓRNICZA 2 Adresat ADN nr 13 , 15 

• 

I 16 
zatrudni od dnia 1 sierpnia 1 961 r 

GLOWNEGO KSIĘGOWEG() 

Wymagane kwal i fikac,ie:  wyższe wykształcenie ekońomicz­
ne i 4 lata praktyki w księgowości, w tym 2 lata na .sta�o­
\visku kierowniczym, lub średnie wykształcenie ekon?1rn�z� 
li� i 8 lal pral�tyki w księgowości, w tym przynaJmmeJ 
2 lata na stanowisku kierowniczym. 

Warunki  płacy i pracy zgodnie z obowiązującym tal'yfi­
katorem w przemyśle spoaywczym, 

R-1�8 
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Podziękowanie 

Instytucjom, zakładom wacy, szkołom, absolwentom 
i b. wychowankom, rodzico:n �raz wszystkim o�obom, 
które przesłały życzenia z okaz.11 Jubileuszu matmy, lub 
w Inny sposób przyczyniły s:ę do uświetnienia u�·oczysto-
ści - tą droaa składamy serdeczne podziękowP!ma. . 

Dyrekcja S7.koly Podstawowe3 
i 1..iceum Ogólnokształcącego nr_ 2 
im. St. Wyspiańskiego w Legmcy -

R-137. -

• Szanowny Pcin!e Red•iktorze ! 
Zwracam się z gorqr.ą prośbą do 

Pana, abl/ przez swą interwencję 

Odpowiedzi redakcji 
LOKATORZY DOMÓW PRZY UL. 

ROSENBERGÓW 23-24 
Prezydium MRN vJ Legnicy za­

wiadomiło nas. że rodziny z?.miesz­
kuJące przy ul. Rosenbergów 23 zo­
staną w n ajbliŻS'-Ym cz..a,si'e pr1.r--­
kwaterowane. Budynek Nr 24 na­
daje s,ię d<l dalszego zamie,;;zkiwa­
nia. Kcpię pisma skierowanego do 
nas tv· tej sprawie przez Pn;,,zydlum 
MRN otrzymała lok.alorka domu 
Nr 23 p. G'ebuz.a. 

P. MIKOLAJ BEREZA - LRGNICA 
MZBM przesłał Panu do wioclo­

mości pismo skierowane dó n:is w 
pal1sltiej sprawie a zatem posi.3da 
Pan już dokładne wyjaśnienia doty­
czące wykonywanych w pa,\ski:"' 
mieszkaniu robót r,rzy instalowaniu 
urządzeń w łazience. 

i umi.eszczenie listu 1nojego w 
,,'Wiad01nościach" ·p,1·z:yl!..:ynil slę Pan 
do wybawienia nas z rlagi, iaka 
nawiedzi/a mieszkańców ulicy Frvde· 
ry/rn Engelsa w Legtt!cy. 

Jest to „plaqa kurza''. jo lca spa• 
dla na nns po „fachn,.1:ym" wy­
bi•itk.owaniu jezd.ni vo tciosennych 
wyk.opkac/l. przu wymia11 ie rur wo­
dociągowych• Czyż, d,1ęl,i t�kim 
facltowcom i nadwrowt. będziemy 
skazani przez cale lalo na łyk.a­
nte kurzu, unoszącego -:u: z jezd� 
ni po prze;ecltaniu knidego samo­
chodit i nie będziemy "1cg!i otwie­
rać okien? Już od qo,J,e.l11 1·a1in11ch 
pr=u 7,amiataniu ttltcy rrzez pra­
cou:nHrów ZOl\1 1mos!a się tuma­
nu lturzu. Przecież Leą11ica ma pI·e­
tensje do du-:.eqo miasta przamu­
slowego, a ojcowie teg'J Piastow­
s:,feqo Grodu dbają o iego este­
tykę 1 c?yslość. 

l\'liaszkaj(!C -na ul. F.n�elsa mavi 
wrażenie?, że mieszkam -na tosi.. prtu 
dradze nie brukowanej i stQd takt 

, kurz. 

Nie wiem te±, czy ten pozosta­
wiony piasek na jez•ilł, ma być 
przeznaczony dla dzieci. k.tóre sie 
w nim bawią, a niek 1r::dy posypu­
ja się ńim nawzajem/ Chcąc po­
łożyć tentu k.res proprmowalbym, 
abu tą s)>'l·awą zajął sie ADM, 1<16-
re(Jo biura znajdują •ie na tejże 
ulicy. 

Na peWllo k.ażdy .z mieszkańców 
ltl. Engelsa. a ,ęzczegó1m.e m iesz.. 
Im,, parterowych da chętnie po 
kilka zloLytl'l. a z(I. te pien.iądze 
pracownicy ZOM dopm1,·adzą ulicę 
cln pierwot11eqo Wygl1Ju, zamia· 
tając na mokro i usuii·a;qc piase!c 
z jezdni! 

Cie1'amy z upragnic'?liem akcji 
"odkurzania'' ulicy i. tt:ybawfenia 
je/ mieszl"'1ńców od d.:ikuczli1beJ 
plaąi. 

?.11cz11mu powodzeni•i, a sobie 
przyjemnego lata bez tumanów ku-
1·zu. 

Z poważaniem iedrn. z miesz• 
lśaiiców ul. Engelsa 

JAN SZCZEPAfeS'!l 

Trak!or1.yste Andr?,ej Gar­
bera p1-ze,imujc 1001 1•iąg-nik 
ocl kter<>wnik:s. \.-V:s,d'Ziału 
R<ilnicfwa i T.,tśnictw& 
P\1.'::::N we \Vrn('fa ... ,·iu mgr 
inż. Feliks� 1\!a.jrłallskit';go, 
W,sz;ystkie zdjęcin, 

A. l'\lacla.wek 
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Z życia partii 
. . W Złotorgi rosną szeregi PZPR 

Dziś j\lż niemal każdy mieszka· 
niec powiatu złotoryjskiego odczu· 
wa i widzi praktyczną działal­
ność partii. W pierwszym półro· 
czu br. nastąpiło poważne ożywie· 
nie w działalności organizacji par­
tyjnych w terenie. Wzrósł wśród 
szerokich rzesz mieszkańców po· 
wiatu autorytet złotoryjskiej orga· 
nizacji partyjnej. Złożyło się na 
to wiele przyczyn. M. in. zbliże­
nie się aktywu partyjnego do 
ludzi bezpartyjnych, wspólne ze­
brania w okresie wyborów do Sej· 
mu i rad narodowych, załatwienie 

ZMS 
Z Jnicjatyv;y Komitetu Miejskie­

go ZMS w Chojnowie rozpoczęto 
prace nad urządzeniem Młodzie­
żowego Klubu Rozrywkowego. Pra­
ce są Już poważniie zaawansowane. 
Biorą w nich udział członkowie 
ZMS z wszystkich grup działania 
z terenu Chojnowa. 

Dużą pomoc okazują mlejsoowe 
Zflklady pracy. Pracownicy Sµól· 
dzielni „Miot" wykonali w czynie 
5J)O!ecznym 120 specjo'llnych tabo­
retów i 30 stolików o łącznieJ war· 
tości ponad 20 tys. zł. Załoga 
DFWB zaln.staluje światło Jarze­
r,jowe, a pracownicy CHZWP WY­
konal1 ju� urządzenia wewnętrzne 
do oświetlenia. Grupa ZMS z 
MZBM wykona szereg . prac przy 
:ln.staJacjl ctentralnego ogrzewania 
oraz założy parkiet. 

Nowy klub wstanie otwarty w 
l)rzededniu święta odrodzenia 
22 Lipca br. 

{DW) 

Naprawić, 

szeregu spraw przez organizacje 
partyjne dla zakllłdów. pracy, 
szkól, gromad i wsi oraz dla osób 
bezpartyjnych. Komitet Powiato­
wy PZPR, a w ślad za nim ko· 
milety miejskie, zakładowe, goo­
madzkie· i organizacje, partyjne, 
wystąpiły z wieloma pożyteoe:ny­
ml inicjatywami. zmierzającymi do 
wcielania w tycie uchwal KC 
PZPR w zakresie dalszego porząd· 
kowanla gospodarki wewnątrz za· 
kladowej,, poprawy warunków pra­
cy w za kładach przemysłowych i 
PGR, wzrostu wydajności pracy 
poprzez mechanizację praco· 
chlpr .. ,ych· czynności, a ostatnio 
nakreślone zośta,ły przez Plenum 
KP PZPR kierunki realizacji 
wniosków i postulatów zgt.oszo­
nych przez wyborców w kampanii 
wyborczej oraz poprawy działalno­
ści pionów handlowych i usługo· 
wych na terenie powiatu. 

Z Inicjatywy KP PZPR - aktyw 
partyjny i bezpartyjny w terenie 
prowadzi ożywioną dyskusję nad 
usprawnieniem pracy rad narodo­
wych, wożeniem właściwych sto· 
sunków między urzędem a oby­
watelem oraz nad dalszym roz· 
wojem zmechanizowanego rolni· 
ctwa Itp. 

O słuszności kierunków prow&­
dzonej dńalalności przekonało się 
wielu mieszkańców powiatu. W 
okresie po wyborach do Sejmu i 
rad, odbyło się wiele spotkań i 
bezpośrednich rozmów kierownic­
twa KP PZPR z członkami załóg 
robotniczych, z mieszkańcami wsi 
I PGR-ów, z nauczycielami oraz 
p...,.cownlkami służby zdrowia. 

Spotkania te ! rozmowy w du· 

ho runiel 
W Sokołowcu Jest dużo młodzieży, która bodaj raz w tygo<łnlu 

c,bclałaby trochę potańczyć. Niestety, nie ma gdzie. Wprawdzie 
jest tu świetlica (na rdJ�clu), a.le wchodząc do «wnQtrza ryzykuje 
się tyciem, bowiem stropy grożą, zawaleniem. 

Mieszkańcy bardzo chętnie przyczynfllby się do naprawienia 
świetlicy, lecz mogą wykonać tylko rohoty nl,•rachowe. Pieniądze 
na pozostałe prace ma w budżecie Gromadzka Rada, Narodowa 
w Rząśniku, ale nlr. dotychczas nie robi. 

Szkoda, aby budynek uległ zawaleniu, 

(lemll) 
Fot. Lesław Miller 

żej mierze wpłynęły na lepsze zro 
zumienie potrzeb powiatu, trudno· 
ści z jakimi bardzo często władze 
powiatowe muszą się borykać. 
Ileż to wysiłku musiano włożyć, 
by załagodzić trudności w zatrud­
nieniu kobiet w Złotoryi i Choj· 
nowie. To wszystko wpływa m. 
in na wzrost autorytetu organi· 
za�ji partyjnych, do których co­
dziennie zgłaszają się ludzie pracy 
ze swymi trudnościami życiowymi 
i bolączkami oraz krzywdami. 

Coraz więcej bezpartyjnych skla 
da podania do organizacji partyj· 
eych o przyjęcie ich do partii. 
Co więcej, wielu bezpartyjnych 
zgłasza się do komitetów partii, 
prosząc o powierzenie im kon· 
kretnych prac spo.!ecz.nych w róż­
nych dziedzinach naszej gospodar­
ki. 

Bilans pierwszego półrocza br. 
wykazał dalszy wzrost szeregów 
partyjnych. Powstało 6 nowych 
POP i grup kandydackich. W 
styczniu br. przyjętych zostało do 
partii 33 kandydatów, w lutym -
43, a w kwietniu już 64. Ogó• 
lem organizacje partyjne zwięk• 
szyły swoje szeregi o 273 kandy• 
datów, w tym 36 chłopów i 49 
nauczycieli oraz poważną ilość ro­
botników z produkcji, techników 
i Inżynierów. 

W pierwszym półroczu br, naj• 
więcej przyjąly orgnnizacJe par­
tyjne na terenie miasta Chojno­
wa - 52 kandydatów, Złotoryi -. 
34. Nowe organizacje partyjne 
powstały m. In. w PGR w Oset· 
nicy, w Zakładach Remontowych 
.PGR w Chojnowie, 

Na wsi, na}wlęceJ wstąpilo do 
partii w rejonie komitetu gro­
madzkiego w Chojnowie - 17 to­
warzyszy, w Nowej Wsi Grodzi­
skiej - 17, w Swierzawie - 14, w 
Twardccicach - 11, w Zagrodni.? 
- 11 oraz w Radziechowie - 10. 
Wśród nowo przyjętych rolników 
jest wielu przodujących chłopów 
m. in. tow. Zygmunt Mytkowski -
sołtys we wsi Jerzmanowice, Jan 
Kozak z Osetnicy, Józef Wierz· 
bicki z Kondradówki itd. 

Półroczny bilans w działalności 
partyjnej na terenie powiatu wy­
pad·! pomyślnie. 

WLADYSLA w DOMINIAK 

WlDlXJCJOOCXDilCllXDOOOO 

Bezpłatna 

nauka ply_wania 
Z inicjatywy PKKFiT w Zło­

toryi z dniem 1 lipca br. pro­
wadzone są na basenach kąpie­
lowych w Złotoryi I Swierzawie 
bezpłatne kursy plyw;;nla dia 
mlod.zieży i starszych. 

W Swlerzawie zgłosiło �1ę na 
kursy 40. osób, a w Złotoryi 60. 
Zajęcia na kursach prowadza 
codziennie doświadczeni inst.rult­
torzy p!ywania, od godz. 10 do 19. 

Zapisy jeszcze trwóją. Prowa­
dzi je kierownictwo basenów 
pływackich. 

(WD) 

Na n._.,.., zdj•clu od pra,wej: klerownik Wydziału Zalrudnle
b
n.fa w,.,... . ' . G M. h ·ud ,k wraz z ra· p,...,.,ydłum MRN K. Konarski, W. M11,iec, • ,c a, , , Oli�rnecka tern Nlkooem, Fot. M, 

Łączą· przyjemne z pożytecznym 
-

Piękny czyn 
załogi Chofumu 

Pracoumtcy FUM-u Choctanótd 
w czynie społecznym zbudowali 1 
prefabrykatów betonOWI/Ch par. 
kan okalajqcv stadior, KS „Stal'I 
długości ok. 500 metrów. Dzięki 
temu zagrodzona została tt.-09a we/ 
ścia na s,tadion pod�za, impre, 
sportowych chętnym ,,gapowi• 
czom71

, co prz·uczyni s!e: do podre� 
perowania kasy ktub011,,;, 

Również sam stadion przybrał 
obecnie estetyczny wygląd. 

Dużym poświęceniem I beztntt• 
resownością przy budowie wyróż· 
nil się ob. Żyłowski - mistrz W11-

działu Remontowo-Budowlanego, 
króry codziennie po południu kie• 
rował pracami poszczególnycł\ 
grup. I 

w� 
r/////////////////////////////H///////// ... 

Coraz 
do 

• • 
Wl�CeJ 

w 

zgłoszeń 
PGR 

Wchodzimy w okres rozpoczyna• 
Jących się intensywnych prac w 
polu. Szybkimi krokami zbliżają 
się żniwa. Niektóre PGR-y znów 
będą borykały się z pewnymi przej 
śclowyrni trudno�clami spowodo· 
wanymi bądź to zbyt szczupłą za· 
logą, bądź konieczności� jale naj· 
szybszego zebrania plonów. 

Dużo uznania należy się więc 
tym ludziom, którzy, łącząc przy­
jemne z pożytecznym, pragną wy-. 

OOO<>� � 

Legnica na  trzedm 
• • 

m1e5scu 

w konkursie czystości 
Na podstawie przeprowadzonej 

przez Prez11di-um Wojewódzkiej 
Rad11 Narodowe; i Towarzystwo 
Rozwoju Ziem Zachodnich oce,iy 
I etapu współzawodnictwa miast 
i powiatów pod- względem utrzy• 
mania czystości, Legnica uzyskała 
trzecie m!ejsce po Swidnłcy i Je· 
leniej Górze. 

Można by dyskutować na t,mat 
słuszności takiej klasyfikacji, nie· 
mniej przyznać należy, że komi· 
sja, ktora dokonvwała kontroli 
stanu czystości w Legnicy rzeczy­
wiście spotkała się z rażącymi wy· 
padkami 'nieporządków, przede 
wszystkim w budynkach admini· 
drowanych przez zakłady pracy ­
w których podwórza są brudne I 
wyra.foie odbiegają od stanu czy­
Ilości w budynkach administro­
wanych przez MZBM. 

Należy podjqć odpowiednie kro· 
ki, aby zakłady pracy admimtstru· 
jące budynk?.mi mf.eszkalnym.i 
energiczniej zabrały stę do upo­
rządkowania swych posesji. 

Za zajęcie trzeciego miejsca 
Legnica otrzymała w na!Jrodę wóz 
bezpylny, który z pewnością przy­
czyni się do dalszego podnies!e· 
nia czystośr.i naszego miasta i za- · 
Jęcia w Il etapie wyżej nu1'•,to· 
wan<1go miejsca. W. W. 

korzystać ferie czy urlopy poma• 
gając załogom PGR w pracach 
żniwnych. 

Do Wydziału Zatrudnienia Pre­
zydium MRN w Legnicy zaczęli 
się już zgłaszać cl, którzy kilku• 
tygodniową prncę w polu trakto­
wać • pragną jako czynny odpoczy­
nek po pracy umysłowej. 

G Michailiduk - uczennica III 
kla�y Technikum Handlowego � Szczecinie - przyjechała na fene 
do rodziców w Legnicy. Pragnie 
jednak rodzicom pomóc materiał· 
nie więc wraz ze swym 15-lelnim 
bratem Nikosem zgłosila się do 
pracy w Państwowym Gospodar­
stwie Rolnym. 
':)(.IO : : 

19-letnia W. Malec równie! prag 
nie przez kilka tygodni pracowad 
w polu w jednym z legnickich 
PGR-ów. 

Jak poinformował nas klerownllt 
Wydziału Zatrudnienia MRN . K. 
Konarski - wielu studentów prae­
nąc podreperować się finansowo 
w okresie ferii, też retlektuje ną 
pracę w PGR·ach. 

Przypominamy, iż dziennie mot­
na przy pracach w polu zarobid 
do 80 z!., a często 1 więcej. Cało, 
dzienny koszt utrzymania wynosi 
13 złotych. Tak więc przez mie­
siąc można zarobić przeciętnie 
1500 zł, 

b' •' 
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Dlaczego brak boiska 

Prawda , o . ' .. .• . � 
.ł, 

W powiecie złotoryjskim Jest 
wi� Sokolowiec. Istnieje tam 
dość liczne, bo. az 20-osobo· 
we kolo LZS. Jest pon.ad set­
ka młodzieży szkolnej 1 około 4n0 
dorosłych mieszkańców. Jest tam 
wielu chętnych do uprawiania spor­
tu. Drużyna piłki n-OŻnej LZS bra­
ła swego C7.asu udział w rozgryw­
kach mist17;0wsk1ch kl. :,B". Z kola 
LZS wyrosło wielu dobrych spor­
towców. Ostatnio okazuje się, że we 
wsi brak boiska. Dlaczego? 

Sokolowcu 
mi - nil<t Z mieszkańców 'W&, TIIS 
kwapi się do budowy własnego bo,, 
iska sportowego. Wszyscy czekają, 
0ż i m  władze powiato-;,,-e za pań. 
stwowe pieniądze boisko zbudują, 

Dziś warto aobie przy taldm o!): 
rachunku powiedzieć, że Prezydium 
PRN w Złotoryi udzieli dalszej po­
mocy mieszkańcom Sokolowca w za� 
kończien.i u budowy boiska pod wa� 
runkiem, że oni sami wniosą wkład 
pracy społecz.nei przy robotach ni• 
welacyjnych nawierzchni boiska. 

Mieszkańcy Sokołowca winnl M; 
mi dać przykład przy wykończeniu 
budowy pięknego boiska sportowe­
go, a wówczas Prezydium PRN wi· 
dząc wkład spole='ej pracy - przyj 
dzie im z pomocą. O tym przeko­
nali się już nie raz mJEISZkańcy 
wielu wsi powiatu zlot01ryjskiego. 

(WD) 

::: c: 
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Sołtys, przewodnicząc:1 kola LZS, 
przewodniczący Prezy:lium GRN i 
0ktyw społeczny - nie umieją z.n.a­
lęźć odpowiedzi. Ist.ni.eJące tam bo­
isko nie nadawało się do użytku. 
PKKF I T wraz z PR LZS z Zto­
toryl przeznaczyły 70 tys. zł n:a po­
pieranie czynów soo1ecznych przy 
budowie nowego obiektu sportowe­
go. Część robót wykon:;mo Już rok 
remu za pieniądze państwowe. Przez 
dwa tygodnie pracował państwowy 
spychacz: Ba - praoowali za µie­
piądze państwowe robotnicy ze 
Złotoryi i Jerzmanic Zdroju. Obec· 
nie chod1.i ty,lko o drobne niwela• 
cje te1<imu boiska, wytyczenie lin.il, 
wko,panie bramek i oddanie obiek· 
tu do użytku. 

Czytelnictwo książek 

na forum 
Prezydium PRN 

Mału pitaval (Ili) 

Nie udało sią... ,,jakoś to bądzie", a nuż się uda ... 
I 

; .,Na z&-kręcie ul icy po prawej 
stronie, na brukowanym pobo­
czu, w odległości 30 cm od ko-
6tlti pokrywającej szosę leżą 
kawałki ciała ludzkiego. A obok 
plama krwi. Przy krawężniku 
leży rower męski koloru zielo­
nego, takiego samego jak kawal• 
ki zielonej emalii. N;; szosowej 
kostce ślad lewego kola samo­
'Chodu. Slad kola prnwego jest 
mało widoczny, prowadzi on po 
poboczu bru-k:.owanym. Z oglę­
dzin wynika, że w miejscu, gdzie 
ujawniono odpryslti emalii, na-
6tąpilo zderzenie samochodu z 
rowerzystą. . Odległa od tego 
miejsca o 20 metrów plama k,rwi 
i kawałki ciała... świadczą, że 
rowerzystę ciągną! przez te dwa­
dzieścia metrów samochód. Po 

,s_powodowtniu wypadku zatrzy­
mał się on dopiero p0 dalszych 
48 metrach. Stojący na poboczu 
w odległości 28 metrów od pla­
my krwi samochód - ,,St&r-21" 
nr ... należy do POM-Losice. 

Na środku .zderzaka są śiady 
zielonej • emalii, takiej samej jak 
na rowerze, trkież ślady widocz­
ne są na korbie do zapalani, 
samc,:hodu. 

Na tylnym prawym błotniku 
widoczne są kawałki ciała ludz· 
kiego. Siatka ochronna chiodm ­
cy samochodu jest z lewej przed­
niej strony oberwrna l wgnie­
cion;;. Rower leżący przy kra­
wężn ·ku ma zmiażdż,.mą prze­
kładnię, kierownicę i oba kota. 

I Krvstqnu Ś(llfqtecka I Bohdan Rudnkkil 
Nie nadaje się on do ekspjoata­
cji. 

Kostka jezdni i bruk pobocza, 
w chwili oględzin -'-- suche. Prze<J 
wypadkiiem padał niewielki 
deszcz, lecz stońce wys:.iszytl) 
jezdnię. 

Samochód po wyp,dku spraw­
ny do d;;Jszej Jazdy. Znaidują 
się na nim bańki z mlekiem". 

Tyle milicyjny protokół oglę­
dzin miejsca W)liladku, si;orzą • 
dzony dnia 9 maja 1960 r. - za­
nim jeszcze obeschła krew. Zo­
staje puszczona w ruch machina 
śled-:,za i nie tylko śledcza ... 

* 
POM w Losicach podległy 

naszemu Zjednoczeniu z;;meldo­
wal, że nietrzeźwą kobietę spoi· 
kal wypadek. Ponieważ w grę 
wchodził nasz „Star"; chciałem 
z urzędu zbadać zakres odpo­
wiedzialno�ci przedsiębiorstwa. 
12 maja - zezna później przed 
sądem powokny (jako świadek 
obrony) przedstawiciel kierow­
nictwa Wojew6dzkie6o Zjedno­
czenia Przed�iębiorstw Mecha­
nizacji Rolnictwa - udałem si� 
na miejsce wypadku. Z ośwlad­
czeó KP MO wynikało, że stan 
srmochodu nie budzi zastrzeżeń. 
W sz;pitalu, dokąd przewieziono 

ofiarę wyp;;dku, lekarz oświad­
czył mi, że powypadkowy szok 
już ustąpi', że chora czuje się 
lepiej, że rokowania zdrowotne 
są pomyślne. choć leczenie b�­
dzie długotrwale ... 

>f 

U przywiezionej do szpitala 
ofiary tego wypadku, Marli C. 
stwierdzono ogólny wstrząs po­
urazowy, zdarcie c::lych piatów 
skóry wraz z tkanką mięsną na 
obu udach i podudziu. Trzeba 
było odciąć wiszące piaty mię� 
sa i skóry. Zanieczyszczcoe pia�·· 
kiem i biotem rany przemyto, 
wykonano ich chirurgiczną ,,to­
aletę", pozostałe Jeszcze nie 
zmartwiałe pit.ty przyszyto. Tak 
wyglądał w OCZ&Ch lekarzy (I 
ich relacji) stan rannej rowe­
rzystki. 

A jak z ich zapisków na kar­
cie chorobowej wyglądaJą te 
tzw. rokowania czyli perspekty­
wy wyleczenia? 

W 4 dni później tj. 13 maj3 
chora źaczyna gorączkow�ć, za­
pada na zapalenie płuc. $wieżo 
przyszyte piaty skóry ciemnieją 
pc,.:lejrzanie ... 

15 maja. Rany ropieją. Ciem­
nieją z każdym dniem bardziej. 

19 maja lekarze muszą jedna1' 

zezwolić na przesłuchanie pa­
cjentki, która jest, mimo cież­
kiego stanu, przytomna. 

- Byto popołudnie. Jechałam 
rowerem z Janowa do M'ńska. 
Na • zakrecie nie slyszatam żad­
nego sygnału, ani też nic wi­
działam nadjetdżającego z tytu 
samochodu. Nie wiem co daleJ 
było... Nie powinien był n a  
mnie wpaść, jechałam przepiso­
wo .,.. powtar.u. chora, raz jesz­
cze. 

Więcej już w tej sprawie nie 
zezna. Nigoy. 

Gangrena szybko postępuje 
naprzód. 24 maja przyszyte chl­
rurglcznie piaty martwieją. 

25 maja jest operowana raz 
jes,teze. Lekarze usuwają m"rt\ve 
kawvłki ciała. 

26 maja po północ:;, - umiera. 
Z zakażenia, któ-re się rozwi­
nęło z rozległych zanieczyszczo­
nych ran na kończynach. 

Może gdyby jej od razu .;mpu­
towano poszarpane nogi... Mo­
że jeszcze bytyby większe s-zan­
se uratowania je.i życia 
stwierdzi przed sądem biegły. * 

Oskarżony jest młodym 'czło-
wiekiem. Pochodzi ze wsi. Skcń­
czył 7 oddziałów szkoły podsta­
wowej. Kiedyś jeździł na ciąg­
n, ku w POM. W wojsku zdoby1 
semochodowe prawo Jazdy. Na 
, Stórze" Jeździ od kilku dni. 

(Ciąg dalszy . za tydzień) 

Członkowie LZS, mie1SZl<.1ńcy wsi 
craz pracownicy Prezydium GRN 
biernie przyglądają się wysiłkom 
robotników ze Złotoryi i J'erzmanic. 
Mimo kilkakrotnych zebrań wiej­
skich, r<YZ.mów przeprowadzonych ze 
sportowca1ni i działacz.ami wiejski-

Czy wiecie, że . .  � 
... na dzień 30 czerwca br. w po­

wiecie złotoryjskim było 7.826 ho. 
Państwowego Funduszu Ziemi. 7. 
tego wydzierżawiono rolnikom i 
1nnym u,i,ytkownikom 5.721 ha, a 
700 ha pozostaje nadal w bez· 
umownym użytkowaniu. Część sła· 
bych gruntów przekazano nadle­
śnictwom do zalesienia. 

(WD) 

Na Jednym z osta,tnlch postedzeń 
Prezydium Powiatowej Rady Naro­
dowej w Złotoryi wystuchano infor­
macji kierownika Powiatowej Blbllo­
teki 1 omówiono stan czytelntctw"a\ O"reazuj e się, że mimo wydatkowa• nia co roku dość dużych sum z. bud"" 

żetu na zakup książek, księgozbiór 
jest zbyt sz.czuply. Prezydium podję­

. lo uchwalę o wyasygnowaniu na ten 
cel 4-0 tysięcy zł z nadwyżki bu1te­
towej. Jednocześnie wydano podobne 
zalecenie groma.dz.ld.m radom narod.04 wym. Dzięki temu zakupi się dodał• 
kawo książek za około 120 tysięcy 
złotych. 

Ustalono jednocześnie, te pod kO'f 
n!ec lipca br. odbędą się specjalne posiedzenia. prezydiów gromadź.cicl\ r:id on.rodowych z udzlałem m1ejV.O• 
wego aktywu, poświęcone czytel„ 

nictwu. 
Inne punkty uchwały mówi� o uzUJ 

pełnieniu w bibliotekach br.?kująocgo 
sprzętu t - od września - nav,.rlą· 
zante bliższego kontaktu ze szk.o· 
lam:i. Dotychczas szkoły nte wykazy• 
wały większego zainteresowania 
ksi�żkami w bil>liotekach publlcz• nych. 

(lemll) 

Leg-nickie łabędzie, 

Fot. 1\1. Czarnecka/ 
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· Skakanka 
Przeskakując stale tę samą 

)ość liter w kierunku strzałki ze­
tara połączyć podane litery I od-

ROZWIĄZANIE KRZYZOWKI 
z Nr•u 27 (223) 

czytać rozwiązanie. Początek od­
czytywania do odgadnięcia. 

49) Robak, 50) Niger, 51) pasam�n, 
62) fibra1 53) lokaj, 54) Mz.gactan. 

Płonowo: 1) szpagat, 2) homonim1 
( Poziomo: 3) kampesz; 9) Szkot; 4) anemia, 5) plazma, 6) Spar�Ą, 
li) stara, 11) dekanat, 12) baro'.<, 7) steward, B) granat, 13) kure\c, 
14) awena, 15) numizmatyka, 6) !a- 14) aktor, 17) kontynuator. 19) ary• kir, 18) trata, 20) Tomek. 2ft) komu- stokrata. 21) koltmator, :22) nume-
tator, 28) meta, 29) ospa, :'!O) wize.- rator, 23) saturator, 24) moderator, 
runek, 31) Anna, 32) port, 33) kata• 25) ambaras, 27) kantata. 36) r,asal:, 
maran, 34) atak, 35) brat, 36) Lamo· 37) v,;elon. 38) kaloria. 39) makabra, 
nosow, 38) komar, 40) renta, 43) ta- 41) Nipigon, 42) antenat, -H) cera„a, 
ras, 47) Jia:tty, 48) kal�jdosknp, 45) odwaga, 46) osmoza, 
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Dzie�ią-te 
Sprawa, jakich niestety wiele. na kupno królików. Rodzice JM-Przed Sądem dla Nieletnich w �a T. oświadczają stanowczo. że Legnicy staje 14-letni Janek B. ich syn nigdy królików r,ie oskarżony o kradzież. sprzeąawal. bo i po co. Hoduje -:-. W j�ki sposób zdobyłeś sobie kilka sztuk, ale nie •,a krohk1. ktore przyniosłeś do do, sp_rzedaż. Poszkodowany na(o-mu? - pyta sędzia. miast opowiada, iż pewnego \!.•it' • Kie widzę twarzy chłopca. cz?ru usłyszał na swym pod-P{zed oczami mam jego wąsku, ,�orku r;,isk_ królików i spostrzegł P ccy opięte przyciasną, wyr,!,,- c1e11 uc1ckaiącegO człowieka, :·tó-w1alą marynarczyną i splecione ry wydal mu się podobny dr, z tylu rece o mocno zaciśniętych Józka T. Powołany na świadb wokół dłoni palcach. milicjant wnosi do sprawy nowe - Ja naprawdę królików ni<' szcz�góly i mówi. że w piwni<'y kradłem. Ja kupiłem króliki od naleząccJ do ro<iziny B. znale-Józka. Mama dala mi na kroli- ziano ukryty przez Janka rtUi-ki 50 zł, a drugi raz to daittn nik. który zgin;,I w s,kolc. i 7e Józkowi linkę shlowq - odpo- chłopiec nie cieszy się we wsi w1ada. Janek, podając dale.i oko- na.1lepszą opinia. 

l!cznosci, w j;;kich odbywała sic: Wezwany po:,ownie Janek transakcja. przyznaje sit: niezwloczme do Wezwany na salę rówieśritl< kradzieży rzutnika, ale nadal u-
f anka, Józek T. kategoryczni,; parcie twierdzi, że króliki kupił 1 ze swadą zaprzecza jakoby kie: od Józka. 
dykolwiek sprzeda_,;ał koledze W rezultacie Sąd postanawi�. króliki. z braku dowodów, uniewmnić 
. Zeznają świadkowie: OjciE� chłopca. 
?anka Kazimierz B. potwierdza, Ale na tym nie koniec sprawy 

. ze zona jego dala 50 zł synowi - tylko pozornie drobnej. Naj-......................................................... ••••• • • • •••• 

Miedź, 
stolik 

miedziaki 
• 
I ... 

w 
(Dokończenie ze ,tr. I) 

,,Piaście'' 
magajcie nam w na�zych z::;mie• 
rzeniach. 

4. Kiedy przyieżdź&cie do Leg­
nicy - starajcie się P<'znać pro­
blemy nurtujące jej społecznoś ', 
a n_ie czerpcie natchnienie przy 
stoliku w ,.Pi,ście". 

ZBIGNIEW R.REMECKI 

w drodze 
istotniejszym Jej momentem s ą  
relacje Kazimierza B., o,ica Jan­
ka, któremu sędzia zadaje Jesz­
cze szereg pytań. Odpowiadając 
na nie, Kazimierz B. mó NI, Ż<" 
ma dziewięcioro dzieci. Zona 
znowu jest w ciąży i nie ma silv 
na pilnowanie dziatwy. Nikt ,: 
ni�h nie wiedział. że Janek nny 
n1osł do domu rzutnik. 

Sędiia ma dużo do powiedze­
nia oicu Janka. 

-: Czy oboje z żoną 7.dajcc:c 
,obie sDrawę z odpowiedzialno­
ści_ za los . waszych dziesięciorga 
d�iec1, za ich wychowa nie i przy 
gotowanie do życia? Czy macie 
środki materialne na utrzymanie 
fak licznej rodziny? Czy potrafi­
cie czuwać nad tą dzisięciooso­
bową gromadką, aby uchronic ją 
od niebezpiec:zeństw. c7.yhają• 
cych na dzieci i młodzież? 

Kazimierz D. słucha, ale cz,v 
stawa. sędziego trafiają do jego 
serca i umysłu. czy też pnecho­
dzą mimo uszu - trudno wi�­
dzieć. Być może zreszta że 
pierwszy raz w życiu wła

0

śnie 
w tym sądzie, usłyszał ostrze­
gawczy głos, skłaniający go do 
zastanowienia się nad odpowie• 
dzialnością. jaką bierze na siebie 
za wychowa'1ie tak licznego po­
tomstwa. Wydaje mi się. że 
człowiek sto.iacy ze spuszc7.0ną 
głowa przed stołem sędziowskim 
to jeden z tych. którzy dotych� 
C7.as jeszcz'! żyją w glębok1m, a 
blo<(im przekonaniu. że „Jeśl i 
łyżka strawy znalazła się d la  
pieciorga - znajdzie się i dlr. 
szóstego, siódme,:o. ósmego. dzie­
wiątego itd. Filozofia taka 'e$t 
wygodna i bez trudu mo;;e ·do­
prowadzić do takiej liczby um­

dzi, jaką jest w stanie zn!e3ć 
organizm kobiety. 

Sędzia odkrywa przed Kazi­
mierzem B. groźne niebezpieczei\ 
s two te,;o ła twego rozumowanJa 
i wprowadza go w znacznie trud 
n iejszy krąg problemów wycho­
wawczych i społecznych. Może 
Kazimierz B. uświadomi sobie 
wreszcie, że do łyżki kiepskiaj 
strawy, jaką ofiarowuje swym 
licznym dzieciom. dodać jeszc,.e 
trzeba troskliwą opiek�. prawid­
łowe wycho;vanie, naukę, czystą 
pościel, troskę o zdrowie f1zycz• 
ne i moralne i wiele innych rze 
czy, których on - ojciec swej 
licznej gromadce zapewnić nie 
um\e i nic może. 

Prze�Jądam jeszcze akta sąde>· 
we tej sprawy. W wywiacizio 
środowiskowym dotyczącym 
rodziny B. czytam, rodzice tą 
posiadaczami gospodarstwv ro:­
nego o powierzchni 3 ha. Ojciec 
liczy 40 lat. matka 36. Mieszka• 
nie składa sie z 3 izb. Warunki 
do spani<1 złe. brak należytej 
pościeli. Ogółem sytua�ja finan• 
sowa bard70 skromna. 

Janek B.  - bvstry, szybko 
orientuj�cy się chłopiec, przeja­
wia wielkie zamiłowanie do mu­
zyki i chęć do nauki gry na 
różnych instrumentach. - Jak  
wynika z pnytoczonych danych 
36-letnia kobieta ma ,iuż 10-cioro 
dzieci, a może urodzić ich jesz.. 
cze dziesięcioro. tylko. że łyżka 
strawy dla nich będzie r.ora,: 
mniejsza. a kąt do spania cor&z 
nędzniejszy. 

Zal mi Janka muzykanta. ki6• 
ry już umie kraść. a jego ma­
rzenia o muzyce mogą sie nie 
spełnić. Zet 

Mógłbym tak jeszcze wyliczać 
Imprezy i uczestniczących w 
nich mieszkańców Legnicy I o· 
kolicznych miejscowości, aby 
udowodnić p. Rudnickiemu że 
można I trzeba mówi<' o k�ltu• 
ralnym promienioweniu L,:,gni­
cy. Ze.leży tylk�. z jakiego miej­
sca na to patrzymy, Jeżeli zn•Hl 
stolika w „Piaście" ... 
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Trudno się jakoś przyzwy­
czaić do tego, że Legnica omie· 
niła się w porównaniu z latrmi 
ubiegłymi. K'.lżdy kto tylko chce, 
skacze n& nią jak przysłowiowa 
koza na pochyle drzewo. Niby 
przyznaje, że są w Legnicy pla­
cówki kulturalne, ale uparcie 
nie chce widzjeć, że plr.cówki 
te, to nie tyll<c, budynk,, czy 

Medale Piastów Śląsliich 

l'Olska: W zwlĄzku z otchodam1 
1000-Jecla miasta Przemyśla poczt,, 
nasza wydala okollcznościoWĄ kartt 
pocztową z widokiem miast.a sprzetl 
paru wieków oraz wydru'icowanym 
znaczkiem za łO gr. Znaczek przed• 
,taw!ający herb Przemyśla jest w 
kolorze truskawkowym 1 c. brązo➔ 
wym, 

Bułgaria: wzorem innych państw 
•ocjallstycznych wydała znaczek ku  
czci zdobycia kosmosu przez człowle-­
ka. Znaczek w cenie 4 Lv. w koto­
raeh1 nlebiesko-zlelonym, czerwonym 
1 czarnym przedstawia portret pierw• 
szego kosmonauty J. A. Gagarina, ra◄ 

kletę, część kul! ziemskleJ J inJcialY 
ZSSR. 

Jugosławia: wypuściła ładną serl� 
,rzedstawlającą kwiaty lt>knrsklc,, 
Seria liczy � znaczków następujących 
Wartości : 10, 15, 20, 25, 40� SO, 60, SO 
1 100 D!Mw, znacz.kl oą wl�obarwne1 
I ZW!ązek Radziecki, P!an wydań 
tnaqzków na nr kwarta! 1961 r.: 3 
znaczki serii p.n. ,,Budowle planu 
Metnlego", I znaczki � .,,Prz?-

dujące brygady mlodz!etowe podera, 
odbudowy", 3 znaczki z okazji 1&­
lecia Międzynarodowego Związku Stu-
�!�\�

w
K�nrr;:��

e
l�1��i!;g�

1ę
z:il�k�� 

Mlodzlety. ł 2naczk! symbol!,uj�ce 
4:0-lecte wydania pierwszych ractz1ec„ 
kich znaczków zwycięstwa nad kapi• 
tallzmem. Seria sportowa. Znaczel<" z 
okazji 13-lecia powstania LudowrJ 
Republlk! Butgarll, 1 2naczek 100-le• 
cie urodzin gruzińskieg ) pisarza 
,vann Ps<zawell, l znaczek na 200 
rocznicę urodzin rosyjskiego budow­
niczego A. Zacharowa 1 1 znaczek 
100-lecle stworzenia estońsk!ego ept>�u 
ludowego ;,Kalernopoeg••. 

Węgry: W ramach serii portretowej 
"'Ydano znaczek za 1 Ft. z podobl• 
zną GyOrgy Kilian zamordowanego 
przez !aszystów1 

Zarząd Kola w Legnicy 2awiadamia, 
te w zwlą:t".c.u .z remon+em lokalu 
Sw!etllcy ZZK naJblltsz� zebranie 
członków Pol•klego zwtąik:.i Filate!I• 
stów odbędzie się w <1nlu 18 sierp• 
nla br, 

Z. P. 

sale, ale także ludzie, którzy 
spędzają w nich swój wolny 
czas. A spędzają n ie  j&ko od• 
biorcy, ale i jako twórcy życ!a 
kulturalnego! Czy orkiestra sym· 
foniczna. to tylko instrumenty? 
Czy ognisko plastyczne, to sa• 
me sztFlugi? A Towarzystwo 
Przyjaciół Nauk to tylko jego 
prezes? 

Po wybrzydzeniu się na re· 
portó.ż p. Rudnic-kiego, po próbie 
przekonania go, że niezbyt głę­
boko poznał przedmiot swych 

- rozważań i przez to podał czya 
telnikom swego tygodnika lekko 
spaczony obraz naszego mlasta, 
kilka tyczeń w kierunku wszyst· 
kich, którzy swym :piórem, swym 
glosP.m. czy z racji swego sta­
nowisk& zainteresowani są Leg· 
nicą: 

1. Nie Ironizujcie, że Legnica 
ma przerost ambicji stania się 
jednym z noważniejszych ośrod• 
ków kulturalnych DoJnegc: Slą­
ska. 

2. Nie wmawiajcie sobie I in­
nym, że w Legnicy nie ma akty• 
wiła�ji kulturalnej i tr.kiegoż 
promieniowania. 

, 3 . . Nie szukajcie w naszym 
mieście pl!rantnych sensacyjek, 
lecz życzliwie i obiektywnie po· 

Ossolf��um 2:apoc1ątk�w.:lo s,1rlr, 
wydawmctw pt . ,,Sląsk w zabyt­
kach �ztuki". tf",<azały się już mo­
nografie o Brztgu, Trzeb:ilcy 1 in­
nych mlejSCOW!>ŚC!ach. Pi."knie ilu­
strowane tomiki, w ttwaie; oprawie,• 

Górnicy z kopninl 
,,Lena" 

IDPłDCili na lf Bf 
1 mln zł. 

Dzielna załoga górników z ko­
palni_ ,,Lena" w Wilkowie dobrze 
wywiązuje się z zobowiązań wo­
bec Społecznego Funduszu Budo­
wy Szkól Tysiąclecia. Wplaci!a 
ona na konto SFBS w ostatnich 
dwóch i pół latach i do 1 lip:a 
br. ponad 990 tys. zł. 

Ambicją górników jest zbudo­
wanie z tych funduszów w nai• 
bliżsZ):Ch latach trzeciej szkoły 
podstawowej w Złotoryi. Nowa 
szkoła PQwstanie na osiedlu gór­
niczym przy ul. Wojska Polsk!P.• 
go, Szkoda tylko, że Inspektorat 
Oświaty Prezydium PRN nie =a­
troszczył się o wcześniejsze roz­
poczęcie prac przy budowie no­
wej, bardzo potrzebnej szko!y. 

(WD) 

o niskiej • stosunkowo cenie, przy 
n:ewie:kJm naklndzie zdawałoby t-lę 
będą rozchwytane. Tymczasem, jak 
mnie ze strony kompeten-1neJ infor­
mowano - ni,.bywcy się nie sptestą. 

Nielepiej je,t w Legnicy. L!t,ra• 
tur:t dotycząca Sląska zalc�a p{)lki 
'icslęgarskie. Mam wratent-!, te dwt" 
gra tutaj rolę brak wlaśo!weJ lnlor-
f ���z!d:��;�,� "

ze strony nakładzów 

Trudno byłoby w W!adomośc!a eh 
Legnickleh referować ca łoś\ proctnK• 
cH , wyd&wniczej ,  dotyr.zicej c:ho• 
C1azby tylko 113mego Dolnr.go Sl:\s­
ka, ale wydaje slę włddwe zw.-a­
cać uwage czytelniktt przynajmniej 
na te i,ozyeje wydawnicze. które w 
f�t:i��'.ejszym stopniu zuęb!aJa o 

Za tak� właśnie uznać trzeb111 
choć sam tytuł o tym ,ale mówi, 
pracę wrocł�'VAkłego hlst!)r,vka. �7.•u­
�! Ad•m" Więcka pt. Medal• Pias­
tów śląskich'). ' Jest to publtkar.1a 

bo.1nito 1lui:1trowana1 n:<1 <.1°,skr.mat:vm 
p"łpien·e Ś\\.-ietn1e nadaj !\,Ca sit: na 
skromny upominek. 

Nie jest nasz·.vm �daniem on-..:t• 
wianie roli medalu w p ·ze:szloścl 1 
%nar-zenl:t medalierstwa jako �alezi 
sr.tuki. Kwitło ono. gdy nie byto ro• 
to�r.:afii. Czesto medal wręczallo t/\11":, 
srd7ie my ut.ywa.my zdięcl.:t folo�ra­
ficzne!?'o. Llcz.b:'1 medall w po�l..!Zł?'­
,:!ćlnych okresach i Jch wortość �r• 
tystvczna s.ą j"!<\nym z m!ernlków 
ku1tury n!� tvllco tych, 1c�ór1:, me-­
delle 211 maw:.a11, ale 1 cates;o społe-c��ń;f��- pj��tów �I "1Skich 1.a·�ht.d 
lłn1l br1e-.';.co-lettnickie1 dla rozv,·01u 
me-dB!ierstw� jako sztuki sa szc-7.e• 
J?ólne. Swiadczy o tym jut sam 
fakt omówienia medali z 1rh n1�ce-­
natem :r.wl�zanych 11t na 30 stroni­
cach kslaiki A. Więcka, �dy ct>a. 
Pl;1�tów cies2yńsktc-h starczyło 1ch 8. 

,vober. braku b1ogra!it Piastów 
le<znicklch w jeeyku pohkim, om1.­
�1�n� tutaj nraca tym sJ� je�z;c-1.e 
zaleca, '!e jej autor daje 2:w:l�zle; 
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Poela 
• 
I 

' Ilzi§, gdy młodzież polska tysią• 
cami przemierza podczas wakacji 
Wolne już stare piastowskie zie· 
mte, przypomnieć należy, że pier• • 
Wszym Polakiem, który w celach 
kraJoznawczych przewędrował pie­
szo cały Sląsk był Bogusz Zyg· 
munt Stęczyńsk;, Dokładnych dat 
!ego pobytu w różnych miejscowo-
8�1ach, a w 1ej liczbie i Legnicy 
ll)e znamy, Ogólnie tylko da się 
określić czas wędrówki na mie­
siące letnie 1844 czy 1845 r. 

Stęczy1\ski odwiedził wszystkie 
tnaczniejs,e miasta Dolnego Sląs­
k� bogate w zabytki. Poznał uro­
ki krajobrazów górskich i nizin•· 
•Ych. Nie ominął uzdrowisk. Co 
7aś najznamienniejsze w wędrówce 
swojej posługiwał się wszędzie ję· 
2Ykiem polskim. ,.Tylko z urzęd· 
nikami którym przepustkę czyli 
P�szport pokazując, I obywatela· 
m1 PO miastach rozmawiałem ję­
zykiem niemieckim" - napisze 
kiedyś po latach. 
. Nasz samotny wędrowiec dozna! 
„serdecznej otwartości i chętnego 
na noclegach przy jęcia, gościli 
ninle jako miłego im Polaka". W 
taki sposób wyruszając na Sląsk 
w Przekonaniu, że jest to ziemia 
Polska, wraca! jeszcze bardziej 
�ŁWierdzony w swoich poglądach. 
łęczyński :a: wedrówki -...DO .tej 

mQlurz ,,z hożej laski" w Leąnicy 
ta'k ważnej dla nas krainie" 
wróci! z pustymi rękoma, 
pędzlem lub ołówkiem w 
tatniku utrwala!, co widział 
�łyszal. 

nie 
lecz 
no­
ezy 

Będąc zaś tylko poetą I artys1'1, 
jak to mówią „z bożej laski". 
służył swemu narodo'Yi według 
swoich możliwości. w' spuściźnie 
po Stęczyńskim zachował się wier• 
szowany opis "'ędró:\'.ek i ilustra· 
cje do niego autora. A chociat 
ich autor oczy mia! zwrócone na 
Parnas, my dzisiaj patrzymy na 
spuściznę po nim jako cenny prze­
de wszystkim dokument trwałych 
więzów Sląska z reszt\ ziem poi· 
skich. 

Stęczyński nie ujrzał za tycia 
swojej pracy w druku. Trzeba 
było aż czekać wyzwolenia S!ą· 
ska, aby wydano. ją w wolnvm iui 
Wrocławiu •), 

w pr3ytulku miejskim w Krako­
wie 8 sierpnia !MO r. 

Strofy o Legnicy w wierszowa· 
nym utworze: ,.Sląsk podróż· 
malownicza ,v 21 pieśniach" 
przeplata autor długimi dygresja­
mi o św. Jadwidze, podaniem lu­
dowym związanym z najazdem ta• 
tarskim, które rozmiarami prze­
rastają właściwy temat. S� to 

grzechy przeciw kompozycji, ale 
nie sądźmy ich surowo pamięta­
jąc, że we wszystkim, co robił 
by! zawsze tylko amatorem. 

O wartościach formalnych wler• 
sza Stęczyńskiego zostawmy zdanie 
czytelnikowi: 

... Wiedzeni ciekawością je,teś· 
my w Le9nic11, 

Co w otwartej ł tdrowej leży 
okolicy; 

Co z daleka wid=iana kofrio­
lami swymi 

I zamkiem otoczoflym mury o• 
Życie zresztą nasz wędrowiec bronnymi, • 

w ogóle miał niełatwe. Urodzony Gdzie groby ksłążqt z Piastów 
J 9. IT. 1814 r. w Hermanowicach szacown�i rodziny, 
kolo Dobromiła zdobył skromne Co to bull wiernymi dla poi· 
tylko wykształcenie. Ze sztuką skiej krainy, 
władania pędzlem zaznajomił się Co Idąc w Alady ojców, nłeod· 
u malarza pokojowego. Cale życie rodnie żyli 
nigdzie dłużej miejsca nie zagrzał. I ,lawy łmton swoich n.iczym 
Imał się różnych pro!esji. Na nie rplamilł, 
starość daremnie zabiegał o po· Tu zloit1WSZl/ s� 1tAl,,J. hoałe 
me<: !IlOżnych, Zmarł . Stcczyń_llQ __ I �iłk�w,, T 

Wiadomo nami Jak b1tw11 to­
czono tu krwawe!/ 

Po tym wstępie historycznym 
następuje opis zabytków zwiedza­
nych przez autora. Stęczyński za· 
chwyca się więc najpierw w Le­
gnicy kośeio.lem św. Józefa (sic!), 
w którym oglądał wiele pamiątek, 
a także pi�kny obraz św. Jadwi• 
gi. Autor popełnił tutaj bl�d. Ko­
ścioła pod wezwaniem św. Józefa 
w Legnicy polowy XIX w. nie 
było. Obraz św. Jadwiii i liczne 
pamiątki odnieść należy raczej ao/ 
kościoła ś.ś. Piotra i Pawia, idzie 
i dziś znajduje się obraz patron­
ki. Sląska na skrzydle pentaptyku. 
Adorując cnoty świętej Stęczyńskl 
nle omieszkał przypomnieć, że by­
ła z pochodzenia Niemką i „nam 
do kraju wielu Niemców sprowa• 
d/.ila". 

Z dalszych części piefo! XII 
utworu poświęconej tematyce leg­
nickiej dowiadujemy się. że Stę· 
ezvóski zwiedził kościół pojezu· 
icki (Ś'.V, Jana) ,.ozdobny, wesoły, a 
także „dwa pełne powagi luterskie 
kościoły", klasztor panien (obecn ie 
liceum pedagogiczne) ,.a dalej ra­
tusz okazały", szkoły miejskie I 
,!szkoły dla wojskowej młodzi" 
(Akademię )lycerską), mylnie wią­
tąc Jej powstanie z cesarstwem 

: 'iwatriacklm. 1 -

Podziwiał równlet Stęczyński 
dawne umocnienia średniowiecZ"" 
ne Legnicy, która ,,murami 2 
dawna si� zaszczyca", a w nich 
,,cztery bramy, nocą zamykane". 
Mury miejskie, jak wiadomo, za­
częto burzyć w Legnicy dopiero 
w· r. 1860. 

Nie uszło tet uwagi wędrowca, 
że miasto „czystością swą mile 
połyska", co i dziś jego następcy 
często powtarzają. 

Oprócz omówionych tutaj strat 
Legnica zawdzięcza jeszeze Ste· 
czyńskiemu rysunek z widokiem 
tak charakterystycznych do nie· 
dawna dla panoramy miasta stro• 
mych dachów kamienic mies� 
czańskich i widniejącym w głębi 
widokiem fragmentu wieży i po· 
!udnlowego -skrzydła zamku, Do­
kument tym cenniejszy, że chyba 
jedyny, jeżeli chodzi o polską rę­
kę. I chociażby za to jedno pa­
mięć Legnicy Boguszowi Zygmun­
towi Stęczyńsklemu się nsleżv. 

GUMil-l'SKI 

•) Stęczyński Bogusz Zygmunt: 
Sląsk. Podróż malownicza w 21 

•pieśniach. Do druku przygotował, 
wstępem I objaśnieniami zaopa­
trzvl Fr. Pajączkowski. Wrocław. 
Zakład Nar. im. Ossoliń5kieh. 1ll49, 
Str. 150 l Uustracilil· ..,..----

lecz treściwe charakterys,ykl po­
szczególnych książąt, wydobywajac 
wszyst�o to, co wiązało 1ch w ta.kl 
czy Jnny sposób z polskością. 

Nas, l<tórzy prawie codziennie: 
możemy oglądać. mauzoi�um przy 
kościele św Jana, zatr�tcreso,�a� 
musi takt, że matka ostalnteg„ 
przedstawiciela rodu nie ograniczyła 
si1= do tego jedynie pomnfka dla SY'"' 

na. Po jego śmierci postaTala ptę 
bowl•m o kilka medal! z Jego podo­
bizną, piecz�tUJ�C? nimi jakby wte„ 
kawą spuścizne kulturalną po Pia„ 
stach na łej ziemi. 

Warto równtet przytoczyć za Aa 
Więckiem dowód niezwykłego posia· 

nowanta, jakleg.:, doznawał ród Pia­
stów nawet w wtele lat pót.n1ej. Do'" 
wodem tego wydanie we \Vrr.,cławiu 
w t5etną rocznicę śmłerr:1 mlodoeia„ 
nego ';.es. Jerzego Wllh"!lma, tj .  w 
r. 1775 pamlątkowei;co mertalu - nie 
bPz n;.,oru wtad1. pruskich. 
l<siążka A. w;ęrka jest t� POZY• 
cJa. której w1nno nie braknąć w 
żrdneJ blbliote�r. le.RnickieJ. czy do• 
rnowym ks!�gozbtorze. 

T. Gumiński 

•) Adam Więcek: Medal• Plastó .. 
śląsk1ch. \Vanzawa. Ark.ndy 19!-a, 
str. BO, !l�slr. 15, tablic XXV!I. 
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Z ksiqżkq 
:techniczną 

bliżej Judzi 
J l ,,. K erownłctwo Kslęgarnł nr 221. 

w Legnicy przy ut. Ztotnr:vJskieJ 3J 
Informuje, że przystąpiło do kon• 
kursu ogłoszonego przez P.t1\stwowe 
\Vydawnlctwa 'l'echntcr.ne, Konkur■ 
ma na celu upowszech.nfonie l:lt�ra.• 
tury technicznej j3.ko śroC1ka porJ• 
noszenia wiedzy te("hnlcznej i kwA ... 
llt!kaeJI kadr pracown!czyc!J - po• 
stulatów, które znalazły wyraz w 
Uchwałach IV Kongresu Techników Polskich wo Wroclaw.h1. 

Cuu trwania konkunu ustalono 
od dnia 1 czerwca do d11ta JO llJtO• 
Pa<la 19Gl r. W tym c-zasle lCsltgar• 
J,la dysponować będzie zwfęks%<HJi\ 
ilością tytułów wydawnktw P.\\'.T. 
;1��Y!�g

atym 
materiałem blbllQgrl'l" 

Zapraszamy wsr.ystklch bfbllote• 
karzy bibliotek technicznych w za• 
kładach pracy, kierowników działów 
tochnicznych, dyrektorów d/s tech• 
nlc,;nych, członków N.O.T. oru 
wszystkich zalnteresowanvć.h WY• 
da.wnictwamt tec:hnlcznyni:1 do od:• 
Wiedzenia kslerarni. 

Kierownictwo księgarni umotllwt kazdemu lnteresuJą.cemu aie wydaw• nłctwaml tec:bnlcznymt, r,rzejrzenlc, odpowiednich dzlalów technicznycll, 
W. SIKOM 

KUPON KONKURSO"'Y 

Zgłaszam swój udział w 
'Wielkim Konkursie Waka 
cyjnym „Wiadomości Leg­
nickich" pod hasłem „nu 
DUJEMY LEGNICKĄ 
FLOTĘ"' ł przystępuję do 
budowy „Tuzika·•. 

' 
Nazwisko ł Imię 

:Adres • ł a • • • • ' • • •  

-, 



• Str. t 

, • Tak, o�i;dliicie - Park Kultury 
t Wypoczynku - tak wła3nie brzmi 
pełna nazwa miejsca, gdzie propo­
nuję spotkanie. Oczyw�cie - legni­
cki Park Kultury i Wypoczynsu. 
Nie stvszeliście o ta�dm? J '1 też nie 
- i dlatego wypadnie nasze spot­
kanie na jakiś czas odłożyć. Póki 
J<�dnak prawdz;wP,go PKW w Leg­
nicy nie ma - spróbujmy o nim 
trochę pomarzyć. 

Obruszy się może niejeden z c:zy­
tc1nikcw; o czym tu jeszcze m�­
rzyć? Czyi ni� mamy nnjpięlcnieJ-
3zego na Dolnym Slqsltu ParJcu Miej­
.. ·Luego, -z !ont:mnami, ,.Wcnecj4", 
)nus2lą koncertowq . .,ogródltiem za­
kochanych"? Placu zabaw dziecię-, 
cych 1 licznycłl ogródl:uw jordanow­
�kich? Dwu k,:;pielisk, a w olwllcy 
- pięknych miejscowo� ci weekendo­
wych - Kunk, Pątnówl�a, Ro;d­
tck:" Samo utrzyrr.�nie Parku Miej­
skie,;o i inn::,.·<"h terenów zlehmych 
ki.§:•.tt:j� n rn�to ri"±em:1lo. Mamy po­
n�rlt�, wiele J. c,ln.c b.  którP zgłaszano 
I przypornm;,110 r,1;1 i:,rzedw.;·Ltorczyeh 
zebr:inrn.c-h. N'!e w�z:•stkte -4:t si� 

l z b, aku fa Jdl-;óv.: zaspokoit: w krót­
k!r:., czo.-�ie. Skąd Jtszcze br.:'ć fun„ 
dusze. n�, �:.1kir:ś rowe wyanysły? 

Przeto - o wszystkim po ltolei: 
Słusznie chlubimy sh::, naszym par­

kiem. Jest rzeczywiście wielki, plęl<­
ny 1 dobrze 1Jtrzymany (chwała za 
to Zarządowi Zieleni Mieji;;kiej). Je­
go zalety znamy a:t nadto dobrze. 
Za to nie zav..sze u�wladamiamy 
sobie jegu braki, o których już 
więcej povtlC'!dr.ieć by mogła młod• 
sza cen.eracJa. 

Otóż P31 k Miejski, to miejsce 
'WYłllCZnie dla grzecznych ludzi 1 
1:rzecznych dzieci. Taldch, których 
nie kor cl bieganie po trawnikach, 
gra w plikę czy choćby blWUk0• 
wanie na świeżym powietrzu. Trud„ 
no mieć o to do kogokolwiek pre­
tensję, lub zaprzeczać celowofci u­
trzymywania t.aklego wła�nie grze­
cznego. cywilizow,:mego purku miej• 
sldcgo. Niemniej może on być ce­
lem spaceru, miejscem koncertu lub 
zabawy na �wietym powietrzu -
ale na całodziE::nny wypad raczej 
się nie nadaje. 

Bllskość ośrodków wypoczynko• 
,vych (nazywam je tak na kredyt) 
w Kunicach, Pątnówku i Rokitkach 
jest także względn3. Znam mnóstwo 
ludzi, których trudy loJ;omocji pow­
w.strzymują od korzystania z ich 
uroku, Nie wszyscy też maja ocho­
tę na plażowanie w krpieliskach 
miejskich; ich sezon trwa zresztą 
krótl<0, 

Tymczasem w odleglotci kilku 
przystanków ;,j�dynkl'' od. centrum 
miasta mamy rozległe, a niezago­
spodarowane tereny tak zwanego 
,,Lasku Złotoryjsidego''. Mówiąc 
,,niezagospodarowany'\ nie chcę ura­
zić gospodar:c;s. lasku - Zarząd� 
�ieleni Miejskiej. Na pewno robi 
cm - przynaj, .. niej oi! p:iru lat -
co do nlea:o należy 1 dobrze dba 
o utrzymanie la�!:� w należytym 
porządku, zalesia wolne przestrze• 
nie, tttrzymuje ctroct i ścietlci. My„ 
ślę o tym, że rozliczne walory la­
s!tu, ja}rn miejsca popołudniowych 
i niedzielnych wycieczek są wyko­
rzystane w minimalnym zaledwie 
stopr,iu. 

A właśnie tam jest pod dostał• 
)dem tego, czego brak na innych 
zielonych terenach miasta - zie­
leni użytkowej. Już przy samej sza• 
sle, tuż obol< przystnnku tramwajo­
wego obszerna, z:isłonięta od wia­
tru łąka aż się prosi o boiska do 
różnych gier. Nie dla klubów spor· 
towych - dla t;ch wszystr:ich, któ• 
rzy tu przyJd:\ i::zukać wypoczynku 
1 odprężenia, dla dzieci i dla tatu• 
słów. 

W głębi Jasku, po przeciwnej stro­
nie szosy - górka, wykorzystywa• 
na przez dzieci jalto naturalny tor 
saneczkowy. Tor nie najlepszy J 
przy tym trochę niebezpieczny - ta 
blisko drzew. Niewiele pracy trze­
ba, aby �o nieco poszerzyć i za• 
bezpicczyć. 

Dalej - ldlka uroczych polan, na 
których 'również można urządzić ja­
kieś boiska, korty, bfldź urządzenia 
dla zabaw dziecięcych. Nie ma 
wprawdzie wody - pobliskich ell­
nianek nikomu nie zalecam - el• 
wOdą z p1·zeplywc:1,ją.cego prz.ez la• 
S<!k strumika można zasilić jakiś 
brodzik dla dzieci. Co tam zresztą 
jeszcze można zrobić? Altanki i huś­
tawki, ławeczlci i parkiety - na 
\\'szystko starczy miejsca bez naru• 
szania naturalnego uroku lasku. 
Stałby się wtedy ulubionym miej„ 

scem wypoczynku przynajmniej dla 
mieszkańców •ąsladujqcych dzielnic 
miasta. celem wycieczek dziatwy, 
miejscem uprawiania sportów re­
kreacyjnych, wreszcie miejscem 
spotkal1; Parkiem Kultury 1 W�;po• 
czy:nlcu. 

Ktoś jedna!, mus! to zrobić. Za• 
rządu Zieleni Miejskiej nie stać 
prawdopodobnie na tego rodzaju 
1..nwestycje. Uwatam, że lasek po­
winny wziąć pod opiek� legnickie 
zakłady pracy. Na pr,,yklad huta -

Uff... Co za upały. 
Fot. M. Pawełek 

WIADOMOSCI LEGNICKI� 

Juniorzy ·Tl{S 

„Garbarnia'' najlepsi 
Z Inicjatywy PKKF i T w Zło­

toryi zorganizowane zootaly pucha· 
rowe rozg.rywb pń1karski � juni,orów. 

wl�kszotć jej orocownJkOw mieszka Rozgrywki odbywają się w ramach 
w rizielnicy, b!!zpos:rednio z laskiem BpaTtakiad Ty,c;ia_cl�a. A oto do-sqSiaclująceJ. Rada Zakładowa huty , 
dohl-?e by się przysłutyła -załodze, tychcz.asowe wyniki spotkań: 1,Gar-
gdyby zorganizowała prace społecz- b3rnia" Chojnów JY.)konała ,,Olim· 
ne dla zago:;poclarow.:inia cz�ści par� 

T"iir.>'' Jerzmanice Zdró,i :, :O, ,tOrz.el" ku i przeznaczyła n.a ten cel cz�!ć Y- •1 

swoich funduszy, Mniejszy lub w1ęk• Wojcie.szów odniósł wys:>kie zwy. 
szy udział p!'acy i środkÓJ'.N powt..,- cięstwo nad „Górnikiem" Zlotoryj'\ 

�; ;��t�z!
n

�:t!:���
2:q�1�;t�!t 1�; 8.0, ,,Ot;mpia" Jerzmanice Zdrój 

o miejscu WJPOczynkH i rozrywki uległ.a ,.or1ov..�r' WojciF.S'l.ÓW 2:3, 
dla swoich pracowniltów powinno IJPog-0ń11 Sw�e-r,_awa przegrała ,; ,,Or-
\aon"!I!l�fec�tinl�t,_:;�w��wie;o

o g�;.t !<>ro" W-0jcieszów 5:2, ,.Górnik" Z!o-
słębiorstwa - zakładów 1 cmontowo tcryja uległ 01 1mpii Je.rz.-rnani-
monta.żowych maszyn g0rnJczych. ce Zdrój 0:5, .,Garb1.rnia'' 
ni��1�

ę
��iq

t
J���e

za
;i�·�c:n1��;. 

0
:f;: Chojnów pokonała .,Orła'' Wojcie-

nleż władzom miejskim przeznacze- s�ów· 5:4, ,.Pogoń" Świerza.w.a uzy-
nle na ten cel części środków, 1..a- skala wyni'k remi�wy z ,.Oarh.."l.T-
�Ó�

rw
s��f:C���-cl�

a 
1Lic3��;�t

nt
;03�: niq't, Chojnów 1 :  t. W rozgrv-wk.ach 

jemy więc mytl o PKi\V poc:1 roz- prowadzi zdecydowan�e "G31'bo.Tn�a" 
wagę aktvwom poszczególnych za- Chojnów przed , Ortem"' Wc,jcie-
kladów i Powlotowej KomlsJl Związ• ,szów i „Olimpią" �

) 
zmanice Zd'rói• ków Zawodowych. 

W. Topoliń&kl . IWO\ 
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Sportowcy Proboszczowa 
(I) czqrile społecznym zbudowan boisko 

Z Inicjatywy orgaruzacjl partyj• 
nej we w.si Proboozczów, czlonko• 

Kto zdobędzie puchar 
P. MRN w Chojnowie 

Zgodnie z t.raqycją miasta Choj• 
nowa w k,ońcu sierpnla br. =pocz­
nie się spartakiada mi,;dzyzaklado• 
wa. Wetinie w niej udział w 7 dy­
scyplinach sportowych okol,o 1000 
uczestników z czterech na}więk­
szych zakładów pracy z miasta. 

Obecnie .załogi starannie przygo­
towują si� do Si)8Ii;akiady. O pucHar 
Prezydium MRN walczyć będą re­
prezentanci załóg: Dolnośląskiej Fa­
bryki Wyrobów Blaszanych, Ch0j­
n-0wskich Zakładów Wyrobów Pa­
pierowych, Spółdzielni Metalowe:, 
,,Młot" oraz Chojnow.skich Zak�­
dów Bia!ookóm:icw - Rękawicz:n,i­
czych. 

W roku 1959 puchar zdobyła za­
łoga ChZWP, a w roku 1960 -
DFWB. Dz:iś - na puchar mają du­
ży apetyt spółdzielcy z „Młota" 
Zobaczymy kto będzie łep.szy. 

(WD) 

w:ie kola ZMW i LZS zbudowali 
i urządzlli n-0wocze5ne wiejskie 
hoi6kO sportowe. Nowy obiekt wy­
bud9wa.l.a 11<1ma n!looti<et wzy po­
mocy członków partii i mie"j,soowe­
go kółka rolniczego. Wartość wy­
konanych prac oblicza ;!<ię na wiele 
tysięcy złotych. Nowy obiekt spor­
towy ZOIStal wyposażony w nową 
nawierzrhnię boiska do piłki noż­
nej, bieżnie, urządzenia do z.a.wo• 
dów lekkoatletycznych, boiska do 
siatkówki itp. 

Na otwa,rcie nowego boi.ska od­
była się wiejska spartaki.ad.a, w 
której udział wzięło ponad 300 
sportowców z Proboszcz<'wa, Soko­
le-wca, TwaTdocic i okoli.cznych 

wsi-

Zn ofiarną pracę - FKKF i T 
wraz z RP LZS, decyzją z dnia 8 
li p<'.a br. przekaz.a I członkom k-Oła. 
tzs w ProbDISZC1X>Wie nagrodę pie­
niężną na ,sumę 3500 zł na zakup 
sprzętu sportowego. Warto by ,: 
młodzieży Proboszczowa W7'ięli przy 
kla<i czlonlrowie koła LZS zza 
miedzy - w Sokołoowcu. 

(WD) 

Nr 29 (225) 

·.;•ragmsmt spoUrnn'la w· J>iloo sla,tkowej pomi◊dzy drużyną 
HKKS „Pinst", a· Z<'Spolem ra<lzleckim. Ohle druiyny będzi<lllly 
mieli możność oglądać 23 lipca na korta-ch „Sparty". W re,;-
8'l"YWkech tych z olrnzji Swil}ta . Odrodz�-' . weźmie równiei 
udział trzecia dru:tyna WKS Kabewfalk. 

, Fot. R. Iwanowski 

Dziewiarz - Ślęza 1:3 (0:2) 
Nie powiodło się zespołowi Dzle· 

wiar:z.a w pierwszym spotkaniu ze 
Slęzą Wrocław o tytuł najlepsżeJ 
drutyny klasy „A" naszego woJe­
wódz:twa. Pojedynek dwGcb mistrzów 

f[:�ie�
ie N!!t\ó�iy zi�c;fs�i�,t��: 

szość z zespołu l'egniczan ._ za­
prezentowali wy.bitnie wakacyjną 
formę. 

Wydaje rnJ si�, ii popełniono ma­
ły błąd. Spotkania tego typu po• 
winny być rozegrane zaraz po u„ 
kończeniu rozgr-::;,wel< mistrzowskich, 
a nie po kilkutygodniowej przer· 
wie, podczas której zawodnicy ko­
rzystali z zasłużonego odpoczynku, 

nie trenowali tak inten�ywnie, jak 
w czosie walk o punkty. 

Na własnym boisltu, maj.qc dopln& 
własnej publiczności jedenostka Się• 
zy spotkanie rozstreygnęlĄ na swą 
korzyść w stosunku 3 :l (2 :O). Wro­
cławianie byll w tym dniu lepiej 
dysponowani, bardz!ej bojowi I ,wy, 
ciężyli całkiem zasluż�nie. Oziewia• 
rze zagrali poniżej normalnego po­
ziomu, a na wyrćtnienle zaslutył 
jedynie pracowity A. Prokopowicz. 
Honorową br:1mkę dla legnicz.an 
strzclit Kubjcl,1. 

z niecierpliwością oczekujemy 
wszyscv na spotkanie rewahtowe, 
w któiym obie drużyny zmierz.ą się 
z2 lipca na stadionie Dziewiarza. .................................................................................... ........ , ............ . Może „niebiescy" pewniej b�ą 
sic: czuli na własnym boisku i po­
starają się zrehabilitować pned 
własną publicznof·cią za nieudany Z zielonego sportu 

Ocl 'u do ZJ !lpc<t odbędzie się tO TU­
choit trad11c11jn11 turniej piłki ,latko­
weJ o puchar „Borów Tucholskich". 
Tu.rnłej ten jest traktowanv jako nie„ 
oflcjalne mistrzo,twa Ludow11ch Ze­
społów Sportowych. Nasze woje­
wództwo w turnteJu t11m reprezlin­
towaó będzie tcńska drut11na LZS w 
Legnicy w składzie: J. Po<fsoblńslca, 

Z. Król, J, Ja.remko, D, Welyczko, 
s. Skartosz, G. Skrulska, s. Maltnow-­
ska t A. Sokołowska, 

* 
Du.tv 3Ukces na. BWym koncle za.tto• 

towal kolarz LZS Kunice, J. Dqbrow-­
•kl W11gr11wając tO JelfflloJ Górre W!/"" 

,ctg n<i dystansie 50 km w kategorii 
zawodnll<ów z III Ucencją. 

* 
POdobny aukces odntc�U członko-

wie druż11n11 kolarskiej LZS Legnica 
w IV licencji, zdobywając puchar 
przewodniczącego PKKF w �ubanlu. 

* 
Drużyna ZMW ! LZS bierze ud%1al 

wyst�p wrocławski. 
b. 
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Uwaga 
wycieczkowicze 
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w 80 km rajdzie !1/'jakow11m trasą 
Węgorzewo - Mlkola/1<1, Klerownl• 
Idem drutyny jest in.1:. K. Ptetraszko 
jeden z inicjatorów rajdu, przewoa­
nlcząc11 Komisji Tur11•t11kl PKKF. 

W związku z niesłabnącym ta 
. interęsowaniem Muzeum Bitwy 
Legnickiej w Legnickim Polu, Dy­
rekcja PKS w Legnicy na prośbę 
Prezydium PRN - uruchomiła do-
• datkowo trzy kursy autobusów do 
Legnickiego Pola w dni świątecz• 
ne. 

en 

Emilia Kunawicz 
- (5) 

Zatrute źródło 
(Legenda o. l1'olkowym Zdroju) 

Znalazł. Złożył sobie na barku wiotkie bezwładne ciałko. 
Już drapie się w górę. Nie przeszkodzi mti oślizgłość ścian. 
Ręce matki porywają cial'ko dziecka Jak i,zpony. Tu · na 
płachtę, na sł.>nko, zaraz przyjdzie do siebie. Omdlał, zaraz 
oczka otworzy ... Synul l !  

W tej chwili u wejścia d o  kotllnkl staj11 przybysze: wy• 
niosły pan o smagłym obliczu, na pięknym rumaku, obok 
młodzieniec czarnowłosy. Ze współczuciem patrzą na roz­
pacz matki. 

„Synu!" - krzyczy przeciągle Małgorzata. Już okropne 
przypuszczenie zalęgło się w jej mózgu. Trzęsie ciałkiem 
dziecka, tuli jego usteczka do swoich, chce Je ożywić włas­
nym oddechem. ,,O. nie przemogę tego bólu! Synu mój! 
„Ratujcie go! Ratuj!" Słucha, czy w piersiach dziecka 
stuka maleńkie serduszko? Nic nie słychać! Nie słychać! 
- ,,Ratujcie moje dziecko?... Klęka, kołysze dziecię w ra­
mionach, jęczy. - .,O, ratujcie dziecko, o łaski! Nie wy­
dolę." 

Poskoczyli nieznajomi z ratunkiem. Zło!ono ciałko ,,,. 
płachcie I kołysano je i toczono w ·powietrzu, by przyv.·fł,­
cić mu życie. Na nic! M�gorzata wydarła ciałko dzl<'Jiny • 
okrutnej igraszce. Nie mogla patrzeć jak przewalaj.( sie 
drogie członki w napiętej płachcie. 

.,Dziecino moja najmilsza" - łka nieszczęsna matka ca­
łując martwe skronie syna. - "Na tom cię tu wiozła mi­
lami, na toin ciebie męczyła, biedaku, gdyś spać pragnął, 
na tom cię męczyła, codziennym wożeniem do tego prze­
klętego źródła, by mi clę teraz diabelski staruch zabierał 
z tego świata... Dziecinko moja, Zapatrzyłam. 5ię, podia , 
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matka. Oczy wypatrywałam za twoim oćcem, co clę samego 
w moich ramionach ostawił. Nie przybiegłam do cię, gdyś 
w ostatniej swej chwili matusi wzywał, O, przeklęty twój 
ociec i mać przeklęta. Nie dali dzt'ecku ni zdrowia, ni po­
mocy w życiu. Dziecko moje, ocknij że ml sle. Otwórz 
oczęta. Spojrzyj na mnie. Ucisz serce moje bolejące. Tuś 
pod moim bokiem ratunku mego wzywał, a ja, podła, nie 
skoczyłam ci z pomocą. Na to , ciebie hodowałam, żeby te­
raz na twe martwe .. , Nie! Nie! Nie martwe! Nie martwe! 
Ty musisz żyć!" 

A teraz już Małgorzata rozumie, że życie z clal1ta ucie­
kło na zawsze, Obcy płaczą, patrząc na Jej rozpacz. Już 
nie płacze, juz ucichła. Stoi biernie z martwym ciałkiem 
w ramionach. 

PrzyWodzi pachoł konia. .,Pojedzlem, panll" - 117.ePcze 
przez łzy. 

,.Pojedziem" mówi pani martwo. Rozejrzała ste wokoło, 
jakby dopiero teraz spostrzegła tylu zgromadzonych ludzi. 
Po żdrowie tu przyjechali. Tak. Z darami dla bożka, · co na 
dnie miesz:ka. Zalśniły nienawiścią plekne oczy Małgorzaty. 
Z dzieckiem w ramionach podeszła do źródła i nachyliwszy 
&ie głęboko plunęła w samą twarz swemu nieszcześciu. 

Wśróii zgorszonego milczenia odeszła od :fr6dła. Podał!l 
ciałko dziecka pachołkowi. Dosiadła konia i złożyła trupka 
na swym • łonie. 

„Ty płaczesz ... " - zdziwiła się smutno. - ,,Ha, Iście nie 
ma przy małym nieboraku ojca twego, to niech choć obcy 
pachoł łzy uroni". 

Nie chce pani chować syna bez ojca. Położyli trune w 
domku uma-rlych za kościołem w Bolkowie. Pani dniem 
i nocą przy niej czuwa. Nad panią też czuwają litościwi 
ludzie i służba rycerza C-z:yrnego. Do Pragi goniec poska­
kał, by pana sprowadzić na pogrzeb syneczka. 

Czeladź dworska i kmiecie surowo osądzają ojca małego 
umrzyka. Czy też mu Bóg miłosierny daruje taką zbrod­
nię, że malżonke młodziutką dla igrzysk I zabaw porzucił, 
a prawowitego dziedzica swego jednym nawet spojrzeniem 
o.icowslóm nie zaszczycił. Ani by do nieszczęścia takiego 
4<>mło, gdyby ociec nad rodziną swoją czuwał. Teraz pani 
,akoby rozum się pomieszał. Nie płacze, ino komuś wygra­
ża, nie wiadomo, czy temu, co jej życie zawiązał i w świat 
odjechał, czy losowi swemu. Nie dżlwo będzie, Jeśll sama 
sobie życie odebrać się waży, takie czarne myśli z oczv 
jej , P.atrzą. Alb_o może I komu co złe tjuądzl... (c.d.n.l 
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Slubne o�rączki 

wymienili 
W okreftle od 7 do 13 lipca br. &WIĄZek malżeńs'.cl w Legnicy za· 

warli: 
1. Bogumila Weron i Stefan Ada• szale, 
2. "Zofia Wajner I Marek Zaleski. S, Marla Namysł i Jan Chwietkle­w!cz. 

A
f
am:cz.

Nowakowska 1 Henry!,: 
&. Stanlalawa Wojtyniak I Roman Kyć, 

K�i.a.k���a Niwińska i Bonltacy 

K�a�'f.''c,�.c't 
, Konopka Paweł 

URODZILI Sil!; • W LEGNICY 
1. Ireneusz Wójcik, 2. Jan113� wy-pych, 3. Krzysztof Chybz!ńsld ł Je­rzy Szulkowski, • 5. Jarl ' Po1ak 6. Grzegorz Fijałkowski, 7. Miro� sław Koczerga, 8. Ettimios Karpa-­copulos, 9. Chrtstos Ka:-pr.copulos, 10. Mariusz Ga,wrońskl, li. Barbara ST.ezyglel, 12. Paullna Celak. 13, El· tbleta Katm!erczyk, H. Ewo 'Momc>I ii° I Lucyna Pawlak. 16. Ilogusiaw.{ u a. 17. Hanna Wołoszyn. 

Czy. wziąłeś już 
udział 

w naszym konkursie 
na budowę 

.,TUZIKA1-'? 

Autobusy ze stacji PKS w Leg­
nicy do Legnickiego Pola odjeż­
dzają o godz. 9·tej, 12-tej I 17.40. 

(ak) ................................. 

• PROGRAtn OU7.CĄ� ... 
BAŁTYK - 17-23. VII. - Perla 

-i!J�t ��
sy

�
. 

20-�. �I\. 
16

.:._ Od• 
wiedzmy prezydenta - prod. poi· 
sklej - od lat 14. 

OGNISKO - 21-23. VII. - Wiatr 
ucichł przed świtem - prod. Ju110· 
slowlańsklej - od lat 12. 

PIAST - 20-23. VII. - Fałszerz -
prod. czechosl. - od lat 16. 

PROGRAM NASTĘPNY 
B.AŁTYK - 24-25. VII. - Zwykli 

historia - pro�. radz. - od lat 16: 
26--30. VII. - Biedni bOeacze -

prOd. węgierskiej - od lat 18. 
KOLEJARZ - 24-30. VII. - Pl<>-

• truś Pan - prod. USA - od lat 7; 
wyświetlany będzie o 110<1z. 15.45; 

24-30. VII. - Romeo, Julia i ciem„ 

ność - prod. czechosł. - od lat 12, 
wyświetlany o godz. IB l 20.15. 
OGNISKO - 24-30. VII. - Słaba 
pleć - prod. franc. - od lat Ił. 

PIAST - 24-30. VII. - Lekcja ml· 
!ości - prod. szwedzkiej - od lat !8, 

Dnżurg aptek 
21. VII - ul. Jaworzyńska tel. 

24-56 
22. VII - ul. Dziennikarska teL 

36-16 
23. VII - ul. Polna - tel. 38-54 
24. VII - ul. Jaworzyńska tel. 

• 24-56 
25. VII - Ul. Dziennikarska t•� 

36-16 
26. VII - ul. Polna - tP.J. 38-54 
27. VII - Ul. Jaworzyńska - tel. 

, 24-56 
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